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Głównym tematem 
obrad są zagadnienia 
związane z najszerzej 
pojętą problematyką 
utrwalania praworząd­
ności, a co za tym idzie 
— ładu, bezpieczeń­
stwa i dyscypliny spo­
łecznej.
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Przemówienie E. Gierka na XI Zjeździe WSPR

Przedstawiciele
GKBZH

u H. Jabłońskiego
Przewodniczący Rady Pań­

stwa Henryk Jabłoński przy­
jął wczoraj członków Prezy­
dium Głównej Komisji Bada­
nia Zbrodni Hitlerowskich w 
Polsce i jej terenowych dzia­
łaczy — w związku ze zbliża­
jącym się 30-leciem działalno­
ści komisji.

W czasie spotkania podkre­
ślono dotychczasowy wielki do 
robek Głównej Komisji w 
ujawnianiu zbrodni hitlerow­
skich w naszym kraju i doku­
mentowaniu prawdy o okresie 
okupacji. Omówiono również 
aktualne zadania w tym zakre 
sie.

H. Jabłoński podkreślił, że 
Polska Ludowa w swym sto­
sunku do Niemców nigdy nie 
kierowała się pobudkami na­
cjonalistycznymi. Zawsze od­
różnialiśmy ludzi uczciwych i 
zbrodniarzy. Omawiając aktual 
ną sytuację, H. Jabłoński silnie 
zaakcentował ścisłe więzy so­
juszu i przyjaźni z NRD, która 
zdecydowanie odcięła się od 
zaborczej przeszłości dawnych 
państw niemieckich i stała się 
ważnym ogniwem walki o umac 
nianie pokoju i bezpieczeństwa 
międzynarodowego. W stosun­
kach z Republiką Federalną 
Niemiec najistotniejszym za­
gadnieniem jest doprowadzenie 
do uregulowania przez RFN 
wszystkich problemów wynika 
jących z II wojny światowej, 
zgodnie z układem z 7 grudnia 
1970 r. (PAP)

I Sekretarz KC PZPR 
■ k zl aloml atcie

Wczoraj rano wznowił obrady w Budapeszcie XI Zjazd 
Węgierskiej Socjalistycznej Partii Robotniczej. Delegaci de­
batują nad węzłowymi problemami rozwoju kraju, umacnia­
niem kierowniczej roli partii we wszystkich dziedzinach 
życia, nad sprawami związanymi z procesem pogłębiania so­
cjalistycznej demokracji.

W tym dniu przed połu­
dniem zabrał głos I sekretarz 
KC PZPR, Edward Gierek. 
Gorące, serdeczne powitanie 
polskiego przywódcy przez de­
legat ów było jeszcze jednym 
wyrazem tradycyjnej przyjaź­
ni między narodem polskim i 
węgierskim, którą socjalizm 
wzbogacił o nowe treści i war 
tości. (Skrót przemówienia pu­
blikujemy na str. 2).

Wczoraj zabrali także głos 
przedstawiciele innych brat­
nich partii: I sekretarz KC 
SED Erich Honecker oraz

Wizyta premiera 

Francji w ZSRR
Wczoraj premier Francji 

Jacąues Chirac rozpoczął 5- 
dniową oficjalną wizytę w 
Związku Radzieckim na zapro 
szenie Leonida Breżniewa, 
wystosowane w grudniu ubie­
głego roku podczas radzaecko- 
francuskich rozmów na szczy­
cie w Rambouillet. Podczas 
pierwszej oficjalnej wizyty 
szefa rządu francuskiego od 
1967 r., J. Chirac przeprowa­
dzi rozmowy z przywódcami ra 
dzieckimi, odwiedzi kilka miast 
weźmie udział w konferencji 
prasowej i odwiedzi pole his­
torycznej bitwy w Wołgogra- 
dzie. (PAP)

woju Szazhalombatty i tej
■

Targi „Wiosna-75

Towary sprzedane
rozmowy trwają

Kolejna targowa impreza dobiegła końca. Nie zakończyły 
się jednak wszystkie rozmowy pomiędzy producentami i han­
dlowcami dotyczące zaopatrzenia w II połowie roku. Kolejne 
spotkania, na branżowych giełdach dla uzgodnienia dodat­
kowych dostaw — wyznaczono na kwiecień i maj.

W ostatnim dniu Targów 
odwiedziliśmy kilku wielkopol 
skich wystawców, których pro 
dukty zdobyły szczególne 
uznanie, udokumentowane wy 
różnieniami w konkursie „Do­
bre — Ładne — Poszukiwa­
ne”.

Kaliskie Zakłady Koncentra 
tów Spożywczych przywiozły 
na Targi 13 nowości. Są to 
m. in. przyprawy, zupy błyska

wiczne, chrupki, sosy majone 
zowej uszka z mięsem. Łączna 
oferta zgłoszona do kontrakta 
cji przez „Winiary” wynosiła 
432 min. zł. Wszystko zostało 
oczywiście sprzedane a w wie 
lu asortymentach, jak chociaż 
by uszka z mięsem, handlow­
cy kupiliby drugie tyle, nie­
stety za małe są moce produk 
cyjne. Za pięć rodzajów przy­
praw do zup (w posypywacz-

przewodniczący delegacji Ko­
munistycznej Partii Kuby, Par 
tii Pracy Korei i Portugalskiej 
Partii Komunistycznej.

W trzecim dniu obrad w go­
dzinach przedpołudniowych 
rozpoczęła się dyskusja nad 
głównymi dokumentami, które 
zjazd ma uchwalić.

Środowym obradom prze­
wodniczył członek Biura Poli­
tycznego KC WSPR Lajos 
Feher. Zakomunikował on, że 
do 18 bm. pod adresem zjazdu 
wpłynęło ponad 600 listów i 
depesz z pozdrowieniami.

☆
Przewodniczący delegacji 

Polskiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej na XI Zjazd WSPR, 
I sekretarz KC PZPR Edward 
Gierek przebywał wczoraj w 
mieście Szazhalombatta, poło­
żonym 30 km od Budapesztu. 
E. Gienkowi towarzyszyli człon 
kowie delegacji1: sekretarz KC 
PZPR Józef Pińkowski i czło­
nek KC PZPR, ambasador PRL 
na Węgrzech Stefan Jędry- 
chowski.

Szazhalombatta jest naj­
młodszym miastem w woje- 
wóldztwie Peszt i dopiero w 
1970 roku uzyskało prawa 
miejskie. Przed 10 laty miesz­
kało tu zaledwie 1300 osób, a 
dziś Szazhalombatta liczy po­
nad 10 000 mieszkańców.

Ten szybki rozwój miasto za 
wdzięczą powstaniu tu kombi­
natu petrochemicznego, do któ 
rego rurociągiem „Przyjaźń” 
płynie ropa radziecka.

Edward Gierek odwiedził 
mieszczącą się w Szazhalom- 
batcie stację hodowli narybku. 
Jest to największa i jedna z 
najnowocześniejszych placówek 

i^go typu w Euronie. Rocznie 
| hoduje się tu 80—100 milionów 

sztuk narybku, który nasteonie 
dostarczany jest węgierskim 
go^oodarstwom rybnym.

Stacja od wielu lat współ­
pracuje z podobnymi instytu­
cjami w Polsce. Jest to pierw­
sze gospodarstwo na Węgrzech, 
w którym można regulować 
temoerature wody stawów ho­
dowlanych. Stacja czerpie ciep­
łą wodę z miejscowej elektro- 
cieołowni.

Informacji dotyczących roz-

stacji udzielali I sekretarzowi 
KC PZPR: sekretarz Komite­
tu Miejskiego WSPR Janos 
Komaromi i dyrektor stacji — 
Istvan Toelg.

Następnie E. Gierek zwie­
dził ten wzorowy ośrodek, ma­
jący wielkie znaczenie dla roz 
woju węgierskiej gospodarki 
rybnej.

☆
Sekretarz generalny KC 

KPZR, Leonid Breżniew opuś­
cił wczoraj Budapeszt, gdzie 
brał udział w obradach XI 
Zjazdu WSPR i udał się do 
Moskwy. (PAP)

Spotkanie 
przywódców partii

Sekretarz generalny Komi­
tetu Centralnego KPZR Leo­
nid Breżniew, I sekretarz Ko­
mitetu Centralnego PZPR Ed­
ward Gierek, I sekretarz Ko­
mitetu Centralnego SED Erich 
Honecker, sekretarz general­
ny Komitetu Centralnego 
KPCz Gustav Husak, I sekre­
tarz Komitetu Centralnego 
WSPR Janos Kadar i I sekre­
tarz Komitetu Centralnego 
BPK Todor Żiwkow odbyli 18 
bm. przyjacielskie spotkanie 
w Budapeszcie, gdzie przeby­
wali z okazji XI Zjazdu WSPR.

Wymieniono informacje o 
przebiegu budownictwa socjali 
stycznego i komunistycznego 
w bratnich krajach, omówio­
no zagadnienia związane ze 
zbliżającą się 30 rocznicą zwy 
cięstwa nad hitlerowskim fa­
szyzmem oraz rozpatrzono sze 
reg aktualnych zagadnień mię 
dzynarodowych i problemów 
światowego ruchu komunistycz 
nego.

W czasie wymiany poglądów 
poświęcono szczególną uwagę 
zadaniom walki o umocnienie 
pokoju i bezpieczeństwa mię- 
dzynarodowego, o rozwój i po 
głębienie procesu odprężenia 
w Europie. W tym kontekście 
akcentowano znaczenie jak naj 
szybszego zakończenia Konfe­
rencji Bezpieczeństwa i Współ 
pracy w Europie i przeprowa­
dzenia jej końcowego etapu 
na najwyższym szczeblu.

Spotkanie upłynęło w at­
mosferze szczerości, serde­
czności i całkowitej jedno­
myślności we wszystkich oma 
wianych kwestiach. (PxAP)
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Jutrzejszy „Głos <«
w objętości

12 stron
ukaże się

na trzy dni
Wydanie poświęcone głównie

Poznańskiej Panoramie XXX- 
lecia:

■ „Jakże wspólny polski pej­
zaż”

H Poznać istotę sprawy - czy­
li rozmowa z Janem Ber­
dyszakiem

£| Taniec z filozofią - o Pol­
skim Teatrze Tańca

H Poznańskie lektury
A ponadto:

H „Paziowie królowej Mate­
matyki1’ czyli — Co nowego 
w szkole?

m By noc stała się dniem 
oraz: || humor rąjrywka 
m listy czytelników £ pro­
gram TV na 10 dni.

plom „Dobre — Ładne — Po­
szukiwane”.

Dyplomem wyróżniono też 
konserwę dietetyczną z dro­
biu przywiezioną do Poznania 
z Ostrzeszowa, z tamtejszego 
zakładu przetwórczego. Ofero 
wał on też filety z kurcząt w 
galarecie, pastę drobiową i 
pasztet z drobiu. Sprzedano tu 
wszystko; na nagrodzoną kon 
serwę zapotrzebowanie pięcio 
krotnie przekraczało możliwo 
ści produkcyjne ostrzeszowskie 
go zakładu.

Flaki wieprzowe i gołąbki 
w sosie pomidorowym to wy­
roby Zakładów Przetwórstwa 
Owocowo-Warzywnego z Mię 

. dzychodu. Tutaj także cała 
oferta została sprzedana. Moż­
liwości produkcyjne zakładu 
nie pozwalają na zwiększenie 
podaży wyrobów najbardziej 
poszukiwanych. Cała produk­
cja nagrodzonych wyrobów 
sprzedana została odbiorcom 
z terenu Wielkopolski, (k)

Spotkanie z górnikami
W Jaworznie odbyło się wczo­

raj spotkanie kierownictwa resor 
tu górnictwa ze 134 przodujący­
mi górnikami kopalni węgla ka­
miennego i brunatnego. Załogi 
kopalń, dzięki wysiłkowi włożo­
nemu w przedterminowe urucho- 
chomienie nowych oddziałów wy 
dobywczych oraz skróceniu cyk­
lów budowy niektórych obiektów 
górniczych, dostarczyły w ub. ro­
ku dodatkowo wiele ton węgla. 
134 wyróżniających się górników
otrzymało podczas spotkania 
znaczenia państwowe.

Oświadczenie ŚFZZ
od-

W związku z przypadającą 21 hm. 
15 rocznicą krwawych wydarzeń w 
południowoafrykańskim mieście 
Sharpeville, obchodzoną jako Mię 
dzynarodowy Dzień Walki o Zli­
kwidowanie Dyskryminacji Raso­
wej, Światowa Federacja Związków 
Zawodowych ogłosiła oświadcze­
nie, w którym solidaryzuje się z 
ludźmi pracy i narodami Republi­
ki Południowej Afryki, Zimbabwe

O
Namibii, mężnie walczącymi 
swe słuszne prawa.

Rokowania GATT
W Genewie rozpoczęła się pierw 

sza sesja specjalnej grupy powo-

1 ■

Jedna z dekoracji przed warszawską Zachętą z okazji poznańskiej
Panoramy XXX-lecia”. Fot. — S. Wiktor

Poznańska „Panorama XXX-lecia

Kolejne wystawy * Imprezy
studenckie * Koncerty „Estrady"
Od specjalnego wysłannika „Głosu
Trzeci dzień poznańskiej „Panoramy’* rozpoczął się otwar­

ciem w Muzeum Lenina wystawy „Postępowe i rewolucyjne 
tradycje Wielkopolski”. Organizatorem wystawy jest Mu­
zeum Historii Ruchu Robotniczego im. Marcina Kasprzaka 
w Poznaniu.

Na wystawie pokazano udział 
Wielkopolan w powstaniach 
— Kościuszkowskim i Listo­
padowym, walkę rewolucyj-

lanej w ramach Układu Ogólnego 
w Sprawie Ceł i Handlu (GATT), 
której zadaniem jest opracowanie 
procedury redukcji opłat celnych 
w imporcie. Na sesji zebrali się 
delegaci z około 70 krajów. Na 
pierwszym posiedzeniu złożyli o- 
świadczenia przedstawiciele USA i 
zachodnioeuropejskiej „dziewiąt­
ki” oraz niektórych krajów rozwi

PAP RADIO INF.WtTEl EFONEM
RADpjNF
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nych demokratów w dobie
Wiosny Ludów, walkę całego 
społeczeństwa w okresie zabo­
rów, oraz Powstanie Wielko­
polskie w 1918—1919. Zapre­
zentowano także rewolucyjny 
nurt w Wielkopolsce. Przed­
stawiono początki ruchu so­
cjalistycznego, działalność M. 
Kasprzaka, KPP i PPS-Lewi- 
cy, a w okresie okupacji PPR. 
Przedstawiono przebieg walk 
o wyzwolenie Wielkopolski, 
udział Polaków w walkach o

jających się. Forum to ma na ce­
lu złagodzenie restrykcji, hamują
cych

W

wymianę międzynarodową.

Szwecja a KBWE
parlamencie szwedzkim

(Riksdagu) odbyła się wczoraj de

może już przed latem bieżącego 
roku”.

Rekordowy deficyt w USA
Jak poinformowało Ministerstwo 

Handlu USA w ciągu 3 ostatnich 
miesięcy 1974 r. bilans płatniczy 
Stanów Zjednoczonych wykazał 
rekordowy deficyt — 5,85 mld do 
larów, podczas gdy w trzecim kwar 
tale ubiegłego roku deficyt ten 
wynosił 3,9 mld dolarów.

Przywódca EWG uda się do Pekinu
Wczoraj rzecznik komisji EWG 

podał oficjalnie do wiadomości, 
że wiceprzewodniczący tej komi­
sji C. Soames uda się w pierwszej 
połowie mają br. do Chińskiej Re 
publiki Ludowej na zaproszenie 
tamtejszego Instytutu Spraw Za­
granicznych. Soamesowi towarzy-

Cytadelę Poznańską oraz po­
czątki władzy ludowej w na­
szym regionie. Na wystawie za 
prezentowano także udział 
Wielkopolan w zagospodaro­
waniu Ziem Zachodnich oraz 
dorobek 30-lecia PRL w Poznań 
skiem. Wśród eksponatów na 
szczególną uwagę zasługują 
druki i broń z Wiosny Ludów, 
dokumenty M. Kasprzaka i 
jego rodziny, sztandar i pa­
miątki z Powstania Wielkopol 
skiego, grypsy komunistów 
więzionych w Rawiczu, pa­
miątki z martyrologii w Żabi- 
kowie.

Drugą wystawą otwartą 
wczoraj w Warszawie w Gale­
rii Sztuki MDM jest ekspozy­
cja instrumentów ludowych 
Wielkopolski. Wystawa wg sce 
nariusza Włodzimierza Dopiera 
ły, przepięknie zaaranżowana, 
jest przykładem nowej ekspo­
zycji zabytków etnograficz­
nych. Instrumenty ludowe —: 
dudy rawickie i kościańskie, 

I sierszenki, mazanki, kozły we 
selne i ślubne, klarnety, mary 
ny, klekoty, kołatki, gruchaw 
ki i inne nokazane zostały po 
przez światło i dźwięk. Eks-

Dokończenie na str. 2

Plenarne 
posiedzenie ZG ZMS
Wczoraj w Warszawie obra 

dowało VIII Plenum Zarządu
Głównego 
omówieniu 
działalności

ZMS poświęcone 
dotychczasowej 

oraz wytyczeniu
kierunków pracy organizacji 
młodzieżowej wśród uczniów 
szkół przyzakładowych i do­
kształcających.

W całym kraju w przeszło

szyć 
tów.

będzie liczne grono eksper-

bata na temat polityki zagrani­
cznej. Zarówno w deklaracji rzą­
dowej — przedstawionej przez mi 
nistra spraw zagranicznych S. An 
derssona — jak i w dyskusji wy­
rażono nadzieję, że Konferencja 
Bezpieczeństwa i Współpracy w 
Europie będzie mogła zakończyć 
się w jak najbliższym czasie, „być

Zgon słynnej pilotki

1400 szkołach 
się ponad 0,5 
z czego blisko 
kowie ZMS.

W trakcie

tęgo typ*u uczy 
min młodzieży. 
139 000 to człor

obrad przedsta
We wtorek zmarła w Paryżu, w 

79 roku życia A. Bolland, pierw­
sza Francuzka, która otrzymała 
licencję pilota. Była ona pierw­
szą kobietą, która przeleciała sa­
molotem nad Andami (1 kwietnia

wiono szereg propozycji orga 
nizacji młodzieżowej, którycl 
celem jest poprawa warun 
ków socjalno-bytowych I ucz 
niów, skuteczniejsze wyMąz 
wanie się szkoły i ZMS z furt 
cji wychowawczych w tyi 
środowisku. (PAP)



Potęga i jedność wspólnoty socjalistycznej 
gwarancją pomyślności naszych narodów

Skrót przemówienia Edwarda Gierka na XI Zjeździe WSPR

Przekazując w imieniu 
Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonej 

Partii Robotniczej braterskie 
pozdrowienia i życzenia owoc 
nych obrad XI Zjazdu Węgier 
skiej Socjalistycznej Partii 
Robotniczej I sekretarz KC 
PZPR, Edward Gierek pod­
kreślił, iż doniosłe znaczenie 
zjazdu w życiu bratnich Wę­
gier wynika z nakreślonego w 
referacie KC WSPR progra­
mu dalszego rozwoju socjalis­
tycznego budownictwa. Jes­
teśmy głęboko przekonani, że 
realizacja zadań, które posta­
wi zjazd, wzbogaci wielki, do 
tychczasowy dorebek Węgier­
skiej Republiki Ludowej.

Wasza marksistowsko-leni­
nowska partia, jej Komitet 
Centralny i I sekretarz, towa­
rzysz Janos Kadar, cieszący 
się wielkim szacunkiem i auto 
rytetem — powiedział mówca 
— prowadzą naród węgierski 
drogą wszechstronnego postę­
pu. Kontynuując tę linię wa­
sza partia i wasz naród osiąg 
ną z pewnością nowe, wielkie 
sukcesy w poprawie warun­
ków życia ludzi pracy, we 
wzroście potencjału ekono­
micznego, umacnianiu socjali­
stycznych stosunków społecz­
nych.

Ostatnie lata zaznaczyły sie 
szczególnie dynamicznym i 
wszechstronnym rozwojem 
wszystkich krajów wspólnoty 
socjalistycznej. W Polsce — 
konsekwentna i pomyślna re­
alizacja programu VI Zjazdu 
naszej partii przynosi wydatny 
postęp we wszystkich dziedzi­
nach socjalistycznego budow­
nictwa, otwiera nowe perspek 
ty.wy przed naszym narodem. 
Ta drogą zami^my iść da­
lej, ku rozwiniętemu społe­
czeństwu socjalistycznemu, 
którego kształt nakreśli VII 
Z;azd partii.

Po omówieniu dorobku, któ 
ry Polska i Węgry osiągnęły 
w minionym trzydziestoleciu i 
perspektvw stałego rozszerza­
nia wsnótnracy miedzy nimi 
Edward Gierek stwierdził, że

Na polach Wielkopolski

Pomoc lotnictwa • Już są 
po siewach * Zbierajmy kamienie

Ochłodzenie, a nawet przelotne opady śniegu (Konińskie i 
Wągrowieckie), nie wpłynęło hamująco na przebieg siewów 
wiosennych i innych prac w rolnictwie województwa. Do 18 
bm. zasiano w gospodarce całkowitej województwa około 
30 000 ha zbóż jarych, co stanowi 10 proc, przewidzianego w 
tym roku areału. Najbardziej zaawansowane są siewy psze­
nicy jarej, owsa i mieszanek zbożowych. Siewy roślin strą­
czkowych (m. in. grochu) minęły półmetek.

Najszybciej radzą sobie z 
siewami państwowe gospodar 
stwa rolne, które do wczoraj 
miały zasiane około 90 procent 
planowanych powierzchni mie 
szanek zbożowych, pszenicy ja 
rej i owsa, a także połowę po 
wierzchni dla jęczmienia ja­
rego. Zakończyły też siew 
grochu.

Meldunek o zakończeniu sie 
wów wiosennych wołynął ze 
Stadniny Koni Żołędnica w po 
wiecie rawickim, w tym tygod 
niu unoraia sie z fvm zaję­
ciem kombinaty PGĘ Kona- 
rzewo w powiecie poznańskim 
i Karolew w powiecie gostyń­
skim. Podobne wiadomości o- 
trzvmaliśmy z rolniczych snół 
dzielni produkcyjnych, które 
mają za sobą półmetek w za

ffOBDOA
Zachmurzenie duże, okresami u- 

miarkowane. Rano lokalne mgły. 
Temperatura maksymalna/od fi 
stopni na zachodzie do 10 w cen­
trum i 14 na vzschódż!e. Wiatry 
słabe 1 umiarkowane z kierunków 
południowo-wschodnich.
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Dzisiejszy serwis informacyjny 

opracował Wojciech Nentwig 

STRONA

dynamiczny rozwój wszystkich 
naszych krajów i zacieśnianie 
związków między nimi po­
większa siłę i umacnia pozy­
cję całej socjalistycznej współ 
noty. Jej potęga i ideowa jed­
ność, bliskie współdziałanie 
jej krajów między sobą, a 
zwłaszcza z czołową siłą współ 
noty — Związkiem Radziec­
kim, to podstawowa gwaran­
cja pomyślności każdego z na 
szych narodów.

Realizacja wielkich zadań, 
które podejmować będziemy 
w najbliższych latach i w dal 
szej przyszłości związana jest 
z postępem socjalistycznej in­
tegracji gospodarczej w 
RWPG, zacieśnianiem i two­
rzeniem nowych trwałych 
związków ekonomicznych, z 
bliskim współdziałaniem w 
rozwiązywaniu wspólnych pro 
blemów.

Nawiązując do obchodów 30 
rocznicy zwycięstwa nad fa­
szyzmem E. Gierek powiedział 
m. in.: „Pamięć przeszłości 
jest zobowiązaniem wcbec te­
raźniejszości i przyszłości. Kra 
je nasze zrealizowały to zo­
bowiązanie tworząc politycz- 
no-obronny sojusz Układu 
Warszawskiego i realizują je, 
prowadząc konsekwentną po-' 
litykę umacniania międzyna­
rodowego bezpieczeństwa i po 
koju. Najważniejsza dla wkzy 
stkich narodów sprawa — 
sprawa światowego pokoju, 
związana jest nierozłącznie z 
procesem międzynarodowego 
odprężenia. Zapoczątkowanie 
tego procesu i jego postęp jest 
przede wszystkim zasługą 
KPZR, osobistą zasług towa 
rzysza Leonida Breżniewa. 
Polska wespół z innymi kraja 
mi socjalistycznej wspólnoty, 
czynić będzie nadal wszystko, 
by odoreżenie dalej rozwijać, 
pogłębiać i uczynić nieodwra­
calnym, by budować i umac­
niać w Europie i na całym 
świecie koalicję sił pokoju!

Przypominając, że właśnie 
z Budapesztu, kraje socjalis­
tyczne wystąpiły z apelem o 
zwołanie 

siewach grochu i owsa, a w 
Kombinacie Spółdzielczym Bu 
szewko — Dębina w powiecie 
szamotulskim, całkowicie wy­
konano te prace.

Trwają przygotowania do 
siewów buraka cukrowego, w 
tym tygodniu rozpoczyna je 
w państwowej gospodarce roi 
nej Kombinat PGR Gola w po 
wiecie gostyńskim. Dokonuje 
się zabiegów agrotechnicz­
nych, wysiewa nawozy sztucz­
ne. Pomocą rolnictwu służą 
samoloty, 5 maszyn rozsiewa 
nawozy w kombinatach PGR: 
Manieczki, Gola, Gościejewice, 
Szamocin i Taczanów. Pań­
stwowe gospodarstwa rolne 
pospiesznie ekspediują do wo 
jewćdztw wschodnich dodat­
kowe partie materiału siew­
nego.

Na polach, szczególnie w sek 
torze uspołecznionym przystą­
piono do zbiórki kamieni, jest 
to zabieg konieczny i musi być 
wykonany jak najszybciej, aby 
uniknąć w porze żniw i wy- 
kopkó^ awarii maszyn. Po­
moc deklaruje wojsko, ale 
bałaby to do^ra okazja także 
dla organizacji młodzieżowych.

(emp) 
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czeństwa i Współpracy w 
Europie, I sekretarz KC PZPR 
oświadczył, że dotychczasowe 
prace konferencji — wbrew 
sojuszowi maoistów i zachód 
nioniemieckich odwetowców 
stwarzają niezbędne przesłan­
ki dla szybszego i pomyślnego 
jej zakończenia. Opowiadamy 
się zdecydowanie za tym, by 
ostatni etap konferencji, spot 
kanie na najwyższym szcze­
blu odbyć w połowie obecne­
go roku. Nasza partia będzie, 
jak dotąd, nadal aktywnie 
współdziałać w pomyślnie 
przebiegających przygotowa­
niach do konferencji partii 
komunistycznych i robotni­
czych Europy. (PAP)

Prezydent G. Ford 
o pomocy dla Kambodży

Prezydent USA, Gerald 
Ford, spotkał się we wtorek 
z przywódcami Partii Repu­
blikańskiej w Kongresie. W 
czasie spotkania Ford stwier­
dził, że stanowczo sprzeciwia 
się decyzji podjętej przez ko­
misję spraw zagranicznych Se 
natu w sorawie pomocy woj­
skowej dla rządu Lon Nola 
w Kambodży, a zwłaszcza wa 
runkowi przerwania z dniem 
30 czerwca br. jakiejko1 w^k 
pomocy dla tego rządu. (PAP)

Poznańska
Dokończenie ze str. 1 

ponowanie światłem połączo­
ne jest z komentarzem słow­
nym oraz utrwaloną na taś­
mie grą na pokazywanym in­
strumencie. Na wystawie znaj­
dują się też piekne rzeź­
by z drzewa wielkopolskich 
twórców ludowych, zabawki 
ludowe, skrzynie oraz stroje 
z Szamotulskiego i Biskupiz- 
ny. Wyświetlany jest film do­
kumentalny „Wesele biskupiań 
skie w Krobi Starej” a rów­
nież przeźrocza prezentują­
ce twórców ludowych Wielko 
polski. Twórcy ci oraz zespo­
ły ludowe regionu pokazani 
są także na fotogramach zdo 
biacych wystawę.

Warto tu dodać, że sprzedaż 
wyrobów wielkopolskich twór 
ców ludowych prowadzi pawi 
lon „Cepelii” przy ul. Marsza! 
kowskiej.

Wczoraj także, w sali wy­
staw zmiennych oraz przed 
gmachem „Zachęty” odbyły 
się pokazy grupy plastycznej 
„Od Nowa”. Grał również Po 
znański Zespół Perkusyjny.

Rozpoczęły się już w War­
szawie imprezy poznańskich 
studentów. W domu studenc­
kim „Riwiera” otwarto wysta 
wę fotogramów i plakatów 
„Studenci w Poznaniu i w Wiel 
kopolsce”. Do późna w nocy 
wystenowały w klubie „Re­
mont” poznańskie studenckie 
zespoły jazzowe.

„Totek" płaci
W zakładach Toto-Lctka z dnia 

16 bm. stwierdzono:
Losowanie I: 1 rozw. z 6 traf. 

— wygr. l.ooo.(»oo zł. 10 rozw. z 
5 traf. prem. — wygr. po 225.712 
zł, 126 rozw. z 5 traf, zwykł'. — 
wygr. po ok. 25.500 zł, 10.008 rozw. 
z 4 traf. — wygr. po 413 zł i 226.619 
rozw. z 3 traf. — wygr. po 19 zł.

Losowanie II: 3 rozw. z 6 traf. 
— wygr. po 684.266 zł, 3 rozw. z 
5 traf. prem. — wygr. po 684.266 
zł, 381 rozw. z 5 traf, zwykł. — 
wygr. po ok. 7.000 zł, 21.152 rozw. 
z 4 traf. — wygr. po 161 zł i 341.731 
rozw. z 3 traf. — wygr. po 10 zł.

Ponadto stwierdzono 625 wygra­
nych z 4 plus dyscypliną dodat­
kowa. ni które przypada z po­
działu dodatkowego miliona zło­
tych po ok. 1.600 zł.

Mały Lotek
19 bm. wylosowano w Małym 

T.otku następujące liczhv;
9, 26, 28, 31, 32

oraz sześciocyfrową końcówkę 
banderoli: 360547.

W prasie kairskief

Mniej optymistycznie 
o dyplomatycznej 

podróży H. Kissingera
Amerykański sekretarz sta­

nu Henry Kissinger kończy — 
jak się zdaje — pierwszą fazę 
obecnej misji mediacyjnej, 
której spodziewanym celem 
ma być kolejne tymczasowe 
porozumienie w kwestii czę­
ściowego wycofania wojsk 
izraelskich z Półwyspu Synaj 
skiego. W odróżnieniu od po­
przednich bliskowschodnich po 
droży amerykańskiego sekre­
tarza stanu, tym razem obser 
watorzy polityczni mają sporo 
trudności przy komentowaniu' 
i interpretowaniu aktualnych 
rozmów. Otacza je wyjątko­
wo ściśle przestrzegana dyskre 
cja. To, co dociera do obser­
watorów z dobrze poinformo­
wanych źródeł, ma najczęściej 
charakter ogólnikowy, wielo­
znaczny i nie daje wskazówek 
co do zakresu i zasięgu dysku 
towanych problemów.

W tej sytuacji obserwatorzy 
polityczni dokonują analiz 
marszruty Kissingera, speku­
lują na temat szans, jakimi 
dysponuje i na temat konse­
kwencji ewentualnego fiaska 
obecnej misji. Niektórzy obser 
watorzy sugerują, że misja ta 
znalazła się w impasie.

Osłabł optymizm widoczny 
w prasie kairskiej przed przy 
jazdem Kissingera na Bliski 
Wschód. Obecnie nie wyklu­
cza się nawet możliwości za­
łamania się rozmów. (PAP)

Panorama
Wczoraj zaprezentowali się 

także artyści „Estrady”. Od­
był się już trzeci kon­
cert ..Kontrasty i porówna­
nia”. Po raz drugi wystąpił 
Tadeusz Woźniak. W sali One 
retki Warszawskiej odbyła się 
premiera trzeciego bloku kon 
certowego „Estrady”. Wystą­
pili — Zdzisława Sośnicka, 
duet Andrzej i Eliza, duet z 
„Tey’a” Zenon Laskowik i Ja 
nusz Rewiński, Maciej Wrób­
lewski, grupy „Ergo” i wokal 
na. Mimo konkurencyjności 
meczu „Ruchu” 1200-osobowa 
widownia oneretki była wyneł- 
niona, nodobnie zresztą jak na 
wszystkich dotychczasowych 
imprezach poznańskiej „Pano­
ramy”, do ostatniego mieisca. 
Dużv sukces odniosła Zdzisła­
wa Sośnicka, zbieraiąc rzęsiste 
cklaski widowni. Furorę wy­
wołały także u nubliczności 
występy niezawodnych „tey- 
owców” — Zenona Laskowika 
i Janusza Rowińskiego.
WŁODZIMIERZ BRANIECKI

Urzędy celne wzmagają kontrole

Udaremnione próby wywozu
polskich złotówek za granicę

Nasze urzędy celne sygnalizują przypadki nielegalnego wywozu za 
granicę polskich pieniędzy. Naraża to oczywiście Skarb Państwa 
na straty, a nieuczciwych obywateli na poważne konse.Twencje. 
Oto przykłady z kilku punktów granicznych:
W Kudowie, w czasie rewizji 

osobistej przeprowadzonej niedaw 
no u jednego z podróżnych (eks­
pedient CPN z pow. Hrubieszów) 
znaleziono 120 000 zł, które zamie 
rżał nielegalnie wywieźć za grani­
cę.

W porcie lotniczym w Warsza­
wie, jeden ze studentów WSI z 
Radomia, wyjeżdżający jako tury 
sta do Bułgarii, miał ze sobą 
„bagaż” — 74 000 zł. Na tym sa­
mym lotnisku celnicy stwierdzili, 
iż inny „turysta”, udawał się rów 
nież do Bułgarii z kwotą ponad 
100 000 zł. Podróżny ten — z ty­
tułem naukowym — wykorzystał 
chwilową nieuwagę funkcjonariu 
szy celnych, zbiegł z miejsca od­
prawy i usiłował ukryć owe pie­
niądze pa terenie pomieszczeń 
portu lotniczego.

Ostatnio — również na Okęciu 
— celnicy przyłapąfi na gorącym 
uczynku nielegalnćg<^ wywozu do 
NRD 12 000 zł jedną ze znanych p!o- 
senkarek oraz aktorkę. Ta ostat-

Od 3 do 12 kwietnia 
potwor a»aBEar*

IX Dekada Poznańskich Pisarzy 
rozpocznie się w Czarnkowie

Znaną już w całym kraju tradycją stały się w Wielkopol- 
sce — organizowane przez władze kulturalne województwa 
i Poznania, przez „Dom Książki”, Związek Literatów Pol­
skich, Wojewódzką Bibliotekę Publiczną, Wydawnictwo Poz­
nańskie oraz WRZZ — wiosenne dekady pisarzy środowiska 
poznańskiego, które stanowią szczególną okazję do autorskich 
spotkań w różnych środowi skach, do wystaw i kiermaszy 
książek.

Od roku 1967 odbyło się 
osiem pisarskich 10-dniówek: 
w Poznaniu, Śremie, Turku, w 
Pile i Trzciance, w Szamotu­
łach, Koninie, Wągrowcu i Ka 
liszu. Tegoroczna, IX Dekada 
Pisarzy Środowiska Poznańskie 
go (od 3 do 12 kwietnia) swo

Dla spółdzielni „Jeżyce*4
Kolejne osiedle 

na poznańskich
Winiarach

Rozbudowa Poznania trwa 
nieprzerwanie. Od kilku lat bu 
dowane są dwa największe 
osiedla na Ratajach i Winogra 
dach. Również w innych rejo 
nach Poznania powstają nowe 
zespoły mieszkaniowe.

Ostatnio podjęto decyzję o 
zabudowie terenów na Winią 
rach między ulicami: Winiar­
ską, Kowalską i Leonarda. In­
westorem przedsięwzięcia, da 
leko zaawansowanego w pra­
cach przygotowawczych, jest 
Spółdzielnia Mieszkaniowa 
„Jeżyce”. Założenia technicz­
no-ekonomiczne są gotowe, a 
opracowanie projektu techni­
cznego ma być zakończone we 
wrześniu tego roku.

Projektowane osiedle, które 
go budowę ma się rozpocząć 
w czwartym kwartale przyszłe 
go roku, składać się będzie z 
około 820 mieszkań (w 5- i 11- 
kondygnacyjnych domach). Na 
terenie zespołu mieszkaniowe 
go dla ponad 3500 osób staną 
także: przedszkole, żłobek i pa 
wilon handlowo-usługowy, w 
którym znajdą się również po 
mieszczenia m. in. dla przy­
chodni lekarskiej i poczty. 
Zaprojektowano też budowę 
szkoły podstawowej. Stanie 
ona na miejscu istniejącej przy 
ul. Leonarda. Stary ten budy­
nek nie zapewniający należy­
tych warunków nauczania, 
ulegnie rozbiórce.

Budowa wspomnianego ze­
społu mieszkaniowego, które­
go generalnym wykonawcą 
będzie załoga Poznańskiego 
Kombinatu Budowlanego w Su 
chym Losie, ma potrwać do

"7 roku, (a)

nia — oprócz nielegalnie przewo­
żonych złotówek — zamierzała 
również wywieźć złoty talar z 
XVII w.

Z kolei Urząd Celny w Prze­
myślu wszczął sprawę karno-skar 
bową przeciw jednemu z taksów­
karzy ze Świątnik Sl„ który wy­
bierając się do Rumunii chciał 
przewierć nielegalnie 128 000 zł.

Zdarzają się też przypadki przy 
wozu z zagranicy do Polski na­
szych złotówek bez wymaganego 
zezwolenia, i bez zgłoszenia ich do 
(con|roli. Np. w Rzepinie Urząd 
Celny wszczął sprawę karną prze 
ciw bbywatelowi polskiego pocho 
dzer»la, zamieszkałemu w Berlinie 
Zach., który szmuglował ponad 
670 000 zł. /

Jak wynika z danych Główne­
go Urzędu Ceł, w ciągu 1974 r. 
udało się zająć — w wyniku po­
stępowania karno-skarbowego — 
ok. 8 300 000 zł., które różni nie­
uczciwi podróżni | usiłowali niele­
galnie wywieźć. (PAP) 

ją wojewódzką inaugurację 
mieć będzie w Czarnkowie

Ziemia Czarnkowska bardzo 
starannie przygotowuje się do 
tej imprezy, która zawsze sta 
nowi wydarzenie kulturalne w 
życiu naszego regionu. Organi 
zatorami dekady są tutaj przed 
stawiciele władz polityczno-ad 
ministracyjnych powiatu, 
Czarnkowskie Towarzystwo 
Kulturalne oraz liczni działa 
cze kulturalno-oświatowi. W 
księgarniach, klubach „Ruchu” 
i Klubach Rolnika w powiecie 
oraz w czarnkowskich zakła­
dach pracy sprzedawane są 
książki pisarzy, którzy 3 i 4 
kwietnia gościć będą na Zie­
mi Czarnkowskiej. W Domu 
Kultury w Czarnkowie o-twar 
ta zostanie w dniu inaugura­
cji okolicznościowa wystawa 
książek. Odbędzie się też tu­
taj „biesiada literacka” — po 
etycko-muzyczny koncert pt. 
„Portrety imion”, który przy 
gotowują artyści muzycy i pia 
stycy oraz aktorzy Teatru No 
wego w Poznaniu, skupieni wo 
kół działającej pod patronatem 
ZW ZMS „Galerii Nowej”. 
Współorganizatorem tej irnpre 
zy jest „Głos Wielkopolski”.

W Poznaniu, w okresie od 5 
do 12 kwietnia, w Księgarni 
Literackiej przy ul. 27 Grud­
nia i w Księgarni im. E. Est- 
kowskiego przy al. Marcin­
kowskiego czynne będą „sto­
iska z dedykacjami”, (kos)

Lewicowa partia MDP 
rozszerzy koalicję 

rządową w Portugalii
W wyniku rekonstrukcji 

gabinetu, przeprowadzanej 
obecnie przez premiera Vasco 
Goncalvesa, koalicja rządowa 
w Portugalii zostanie rozsze­
rzona o lewicową partię — 
Portugalski Ruch Demokraty­
czny (MDP). Tak więc, w no­
wym rządzie oprócz ministrów 
wojskowych zasiadać będą 
przedstawiciele czterech par­
tii: Portugalskiej Partii Komu 
nistycznej, Partii Socjalistycz­
nej. Portugalskiego Ruchu De 
mok^atycznego i Partii l udo­
wo-Demokratycznej. (PAP)

Odwołanie stanu 

pogotowia
Wczoraj odwołany został 

stan pogotowia w portugal­
skich siłach zbrojnych. Trwał 
on przez 8 dni — od momentu 
próby dokonania wojskowego 
zamachu stanu, która została 
udaremniona. (PAP)

• W Poznaniu z ul. Głogow­
skiej odwieziono z ciężkimi obra­
żeniami do szpitala 22-letniego 
Grzegorza M„ który wyskakując 
przy Parku Kasprzaka z jadącego 
tramwaju wpadł pod wagon przy­
czepny.

• Na ul. Świerczewskiego w Po 
znaniu został potrącony przez sa­
mochód Kazimierz S. Odniósł on 
obrażenia i został odwieziony do 
szpitala.

e Na ul. Roosevelta w Gnieź­
nie została potrącona przez auto­
bus i odniosła obrażenia 11-letnia 
Iwona O., która nagle weszła na 
jezdnię, (b)
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Z problemów ładu i porządku

Powroty nieletnich
Poprawczego

Umieścić na okres
w P.:

do 30
czerwca 1975 roku Andrzeja 
Mieczysławskiego*)  w domu 

*) Fikcyjne imię i nazwisko.

wahadłowym, prostopadłym 
do osi lotu zdjęcia normalne i 
przy pomocy podczerwieni. 
Wszystko to odbywa się z wy 
sokości ponad 1400 km, a 
obraz obejmuje pas szerokoś­
ci 3200 km (co oznacza zasięg 
od Atlantyku do Uralu) oraz 
długości około 6000 km. W 
czasie przelotu satelity odby­
wa się automatyczne przeka­
zywanie zdjęcia na ziemię. 
Odbierają je tutaj meteorolog! 
czne stacje automatycznego 
odbioru zdjęć. Od momentu 
wykonania zdjęcia w kosmo­
sie do chwili otrzymania na 
ziemi gotowej fotograficznej 
odbitki upływa 8 minut. Otrzy 
mywanie zdjęć tego samego 
obszaru w krótkich okresach 
czasu pozwala na zorientowa­
nie się w rzeczywistym roz­
kładzie chmur oraz zmian za­
chodzących w atmosferze.

— Zdjęcia te, jak widzę, 
bardzo dokładne...

— Tak proszę spojrzeć 
tę fotografię z godz. 21.00 z 18 
lutego 1975 r. Przedstawia ona 
pas Europy. Biała grzywa fron 
tu atmosferycznego ciągnie się

jego rodziców
przy ul. (...) Uzasadnienie: An 
drzej Mieczysławski jest przy 
gotowany do życia w społeczeń 
stwie, ukończył bowiem 8 
klas szkoły podstawowej i u- 
zyskal dyplom czeladnika-ślu 
sarza. Przez ęały czas pobytu 
w naszym zakładzie zachowa­
nie chłopca nie budziło . żad­
nych zastrzeżeń. W jego oso­
bowości nastąpił pozytywny 
zwrot polegający na zaanga­
żowanym stosunku do pracy i 
nauki, ukształtowaniu wartoś­
ciowych zainteresowań, po-
głębieniu więzi 
matką...”.

Sprawozdanie

uczuciowej z

(z 15 lutego
1975 roku) kuratora Sądu dla 
Nieletnich: ..Matka Andrzeja 
Mieczysławskiego oświadczy­
ła, że syn samowolnie rzucił 
pracę, prowadzi próżniaczy 
tryb życia, wywołuie w domu 
awantury, pije alkohol za 
pieniądze pochodzące ze sprze 
dąży różnych przedmiotów 
wynoszonych z domu. Prosiła 
o umieszczenie syna w zakła­
dzie poprawczym. Chłopak w 
rozmowie ze mną powiedział, 
że me chcr> być na wolności i
myśli jakie przosteostwo po- 

dotrafić na stałepełnić, by 
wiezienia, 
alkoholu i 
gresywnie.

Był pod wpływem 
zachowywał sie a- 
Konkluzja: próba

umieszczenia chłooca noża za 
kładem ooprawczym nie zda­
ła egzaminu...”.

— Chciałbym ustalić, co za­
decydowało o powrocie An­
drzeja do zakładu poprawcze­
go — dziennikarz wyłu szcza 
cel swej wizyty kuratorowi! 
dla nieletnich. — Czy rodzice 
chłopca nomagali mu pokony­
wać trudności, z którymi spo­
tyka sie większość eks-wycho- 
wanków „poprawczaka”...

Kurator uśmiecha się gorz­
ko.

— Andrzej pochodź? z roz­
bitej rodziny. Od najmłod­
szych lat, podobnie jak jego 
rodzeństwo, był wychowywa­
ny przez matkę. Ściślej mó­
wiąc, starała się ona wycho­
wywać dzieci, ale jej stara­
nia były nieskuteczne. Ciężko 
schorowana. tymzmęczona
by jakoś powiązać koniec z 
końcem, pozbawiona umiejęt­
ności pedagogicznych nie po­
trafiła zapobiec demoralizacji 
Andrzeja oraz jego brata i 
siostry. Andrzej wróciwszy w 

■ połowie grudnia ubiegłego 
roku do domu nie znalazł 
więc w nim odpowiedniego o- 
parcia. Matka nie była dla 
chłopca autorytetem, natomiast 
starszy brat — chvba tak, ale 
brat prowadzi próżniaczy tryb 
żvcie. To samo można powjo 
dzieć o zamieszkałych w nobli 
żu kolegach Andrzeja. Należą 
ło przeto zneutralizować złe

Leży przed nami mapa 
Europy z naniesioną sy 
tuacją meteorologiczną z

dnia 
Nad 
duży

22 czerwca 1941 roku, 
całą Ukrainą zaznaczono 
cyklon, przesuwający się

w kierunku Białorusi. Tego 
dnia wszystkie lotniska ra­
dzieckie położone na tych 
obszarach z powodu złych wa 
runków atmosferycznych zo­
stały praktycznie wyłączone z 
działań wojennych. Tymcza­
sem lotnictwo hitlerowskie ko 
rzystało z idealnych warun­
ków na lotniskach nadwiślań 
skich. Stąd wynika, że w wy­
borze terminu napaści na 
ZSRR brano również pod uwa 
gę warunki meteorologiczne. 
One to w poważnej mierze za 
decydowały o wyeliminowa­
niu lotnictwa radzieckiego z 
akcji w pierwszych dniach woj 
ny.

Na początku czerwca 1944 
roku nad Atlantykiem szalały 
cyklony. Hitlerowscy meteor o 
lodzy, nie dysponując pełną 
informacją o sytuacji nad 
Oceanem, odrzucili możliwość 
jakiejkolwiek inwazji. Posia­
dająca na całym Atlantyku 
stacje synoptyczne angielska 
służba meteorologiczna posta­
wiła prognozę: 6 czerwca bę­
dzie pogoda. Można rozpocząć 
inwazję.

Z okazji Dnia Meteorologii 
(23 marca) w gablocie Służby 

wipływy środowiskowe. Andrzej 
został więc zobowiązany do 
uczęszczania na zajęcia w ku 
ratorskim ośrodku dla młodzie 
ży (chodziło o to, by spędzał 
wolny czas na zajęciach roz- 
rywkowo-oświatowych), a tak 
że do podjęcia pracy zarobko 
wej. Do ośrodka nie chodził, 
pracy nie rozpoczynał twier­
dząc, że nigdzie nie chcą go przv 
jąć w związku z pobytem w 
zakładzie poprawczym. Trudno 
mi powiedzieć — kończy ku­
rator — czy rzeczywiście tak 
było czy też Andrzej zmyślał, 
by usprawiedliwić przed mat 
ka niepodejmowanie pracy...

Dziennikarz próbuje roz­
strzygnąć ten dylemat w Wy 
dziale Zatrudnienia.

— Zdarza się — słyszy — że 
eks-więźniowie i wychowanko 
wie zakładów poprawczych nie 
są przyjmowani do pracy lub 
są zatrudniani jakby z łaski i 
traktuje sie ich wrogo. Nip jest 
to wszakże reguła...

Urzędnik szybko odszukuje 
kartę Andrzeja.

— Chłopak był u nas tylko 
raz — 15 stycznia i otrzymał 
skierowanie do pracy w fabry 
ce na Grunwaldzie. Jej adres...

W drodze do fabryki dzień 
nikarz próbuje wczuć się w ro 
lę pracownika, któremu powie 
rza się wychowywanie w dzia 
łaniu takiego młodego człowie 
ka jak Andrzej. Dochodzi do 
wniosku, że prowadzenie tego 
rodzaju reedukacji wymaga naj 
pierw uzyskania 
d otyć hcz as owyc h 
niego, a przede 
jego osobowości.

informacji o 
losach nielet 
wszystkim o 
Wiedząc co

nieco o charakterze, zaintere­
sowania i zdolnościach przy­
szłego .wychowanka można 
wcześniej zastanowić się nad 
zindywidualizowanymi m e tod a 
mi wychowania, przedyskuto­
wać je z kuratorem, a nadto 
ustrzec się najbardziej rażą­
cych błędów np- zlecenia złożo 
nych zadań jednostce o obni 
żonej snrawności umysłowej.

Brygadzista, bezpośredni 
zwierzchnik i oniekun Andrze 
ja otrzymuje wiec pytanie:

— Co pan wiedział o Andrze 
ju, zanim nodjął on pracę w 
pana brygadzie.

— Słyszałem (od kadrowca), 
że miał trudne dzieciństwo, 
wyszedł z poprawczaka i... i nic 
ponadto. A szkoda, bo chło­
pak był skryty, małomównv. 
Nie sądzę, by go można było 
dobrze poznać prędzej niż po 
kilku miesiącach wspólnej pra 
cy.

— W aktach jego sprawy są 
wyniki badań przeprowadzo­
nych przez psychologa, peda­
goga i psychiatrę. '

— Nikt mi tych danych nie 
udostępnił. Zresztą kurator 
Andrzeja w ogóle nie nawią 
zał ze mną kontaktu.

-— A tu w fabryce?
— ... Chłopak okazał się bar

Zdjęcia z kosmosu dla meteorologii

Coraz mniej tajemnic w atmosferze
Meteorologicznej Wojsk Lotni 
czych w Poznaniu przy ul. 
Kościuszki pojawiły się zdję­
cia wykonane za pośredni­
ctwem satelitów. Członek sek 
cji meteorologii satelitarnej 
Polskiej Akademii Nauk płk 
Alfons Stasicki wprowadza nas 
w podstawowe zagadnienia z 
dziedziny prognozowania pogo 
dy.

— Milowy krok w rozwoju 
naszej dziedziny dokonał się 1 
kwietnia 1960 roku. W kosmos 
został wystrzelony pierwszy 
meteorologiczny satelita. Do 
dzisiaj po orbicie wokółziem- 
skiej krąży już około 40 takich 
aparatów. I choć część z nich 
z powodu wyczerpania baterii 
jak i przestarzałego systemu 
przerwała nadawanie informa 
cji, pozostałe pozwalają na 
dokładne opracowywanie próg 
noz pogody.

— Jak wygląda sama tech­
nika przekazywania 
cji fotograficznej z 
na ziemię?

— Na satelicie 

informa- 
kosmosu

krążącym
wokół ziemi zainstalowane są 
aparaty wykonujące ruchem 

dzo dobrym pracownikiem. Do 
tyczy to jednak tylko dwóch*  
pierwszych dni. Trzeciego dnia 
przyszedł do fabryki na siód 
mą, zamiast na szóstą. Powie 
działem ,źe musi tę godzinę od 
pracować.

Odpracował?
— Nie, machnąłem ręką na 

to przewinienie, by chłopaka 
nie zniechęcać.

— I co dalej?
— Czwartego dnia — była 

to sobota — pracował nieźle. Na 
tomiast w poniedziałek samo 
wolnie skończył pracę 4 godzi 
ny wcześniej. We wtorek zapo 
wiedziałem: „odpracujesz chło 
pie te cztery godziny”. Tymcza 
sem w środę nie przyszedł 
do pracy. Następnego dnia był 
— zaległości nie odpracował, 
a w piątek zjawił się i popro 
sił o zwolnienie (mówił, że do 
stał wezwanie do sądu). Od te 
go czasu Andrzeja nie wjdzia 
łem.

— Już w trzecim dniu chło 
piec zaczął wykazywać ozna­
ki niezdyscyplinowania. Każde 
następne przewinienie było 
większe niż • poprzednie. A 
wszystkie uchodziły mu pła­
zem.

— Mówiłem, że źle robi.
— Mówił pan również 

Andrzejowi, że musi odpraco 
wać zaległości...

— .. ale nie odpracowywał, 
a ja przymykałem oko. Może 
to był błąd, który chłopaka roz 
zuchwalał. Ale kto wie czy ka 
ry, nawet bardzo łagodnej, nie 
uznałby za przejaw wrogości. 
Nie wiedząc z jaką jednostką 
mamy do czynienia z góry na 
stawiliśmy się — jak i kadry 
— że przez kilkanaście dni bę­
dziemy mu pobłażać...

— Ostatnie pytanie: gdzie 
pracował Andrzej?

— Dołączyliśmy go do pracu 
jącej przy montażu brygady 
złożonej z 9 dziewcząt w wieku 
około 20 lat...

— Czy była to słuszna de­
cyzja?

— Chyba tak, chociaż...
Przed opuszczeniem fabryki 

dziennikarz zatrzymuje jedne­
go z młodych robotników.

— Czy pracowałby pan 
brygadzie kobiecej?

— O co panu chodzi?
Dziennikarz w kilku 

w

zda-
ni ach zapozna je rozmówcę z 
losami Andrzeja. Potem pyta 
jak oceniać skierowanie go do 
brygady kobiecej.

— Andrzej mógł się tam 
czuć źle. Ja nigdy bym się 
to nie zgodził — mówi bez 
mysłu młody robotnik.

— Dlaczego?

na 
na

— Bardzo lubię dziewczyny, 
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MICHAŁ ŁUCZAK

są

na

Dyrektor Wrocławskich 
Zakładów Metalowych 
„Polar” w Zakrzowie, 

Karol Popiel, w oświadczeniu 
dla tygodnika „Życie Gospo­
darcze” stwierdził: „Według 
naszych szacunków w 1973 r. 
brakowało na rynku do 100 
tys. lodówek z naszego zakła­
du. W 1975 r. nadal będzie 
brakować około 80 tysięcy lo­
dówek. Popyt będziemy mogli 
zaspokoić dopiero w latach 
1976 — 1977”.

W, roku bieżącym wrocław 
ski „Polar” wyprodukuje w 
samym Zakrzowie 380 tysięcy 
lodówek. W swoim oddziale w 
Żaganiu dalszych 120 tysięcy. 
Łącznie pół miliona. A mimo, 
że wytwarzają lodówki również 
inne zakłady, towaru jest wciąż 
za mało. Ocenia się także, że 
zamiast 30 tysięcy sztuk pralek 
-automatów można by sprzedać 
5 razy więcej.

W tej sytuacji, kiedy na to 
war czekają nabywcy, doko­
nuje, się w Zakrzowie opera­
cja modernizacyjna. Dotych­
czas wytwórnia lodówek i pra 
lek automatycznych mieściła 
się w budynkach dawnej pa­
pierni. Teraz w pobliżu sta­
rej fabryki stoi już wielka 
hala z konstrukcji stalowych, 
sprowadzonych z NRD.

Trudno uwierzyć, że właś­
nie w tej hali, gdzie betonia 
rze wylewają podłogi i trwa 
instalacja maszyn i urządzeń, 
już wkrótce podejmie się pro 
dukcję. W jednej części hali 
zacznie się montaż pierw­
szych partii lodówek i pralek, 
drugą zaś przeznaczy na ma­
gazynowanie materiału i wy­
robów gotowych tak, by jed­
nocześnie można było prowa­
dzić prace inwestycyjne i nor­
malną produkcję. Przeprowadź' 
ka nie może bowiem zakłócić 
normalnego rytmu dostaw na 
rynek.

Jest to o tyle trudne, że 
nie wszystko zależy od załogi 
i od budowniczych. Poszcze­
gólne ciągi technologiczne 
moż»ia będzie uruchamiać w 
miarę napływu urządzeń od 
dostawców zagranicznych, a 
są nimi znane firmy włoskie 
i francuskie, nie mówiąc o 

od Ukrainy, poprzez łuk Kar­
pat, Europę środkową na ka­
nał La Manche i dalej na za­
chód. Drugi układ chmur, wi­
dziany doskonale w lewej gór 
nej części zdjęcia, związany 
jest z niżem w rejonie Islandii. 
Między układami burzowymi 
widać dokładnie Irlandię, pół­
nocną część wysp brytyjskich, 
Półwysep Skandynawski. Na 
dole widoczny jest basen 
Morza Śródziemnego.

— Możemy zatem mówić o 
erze satelitarnego prognozowa 
nia pogody?

— Bez wątpienia. Satelita 
meteorologiczny umożliwia 
określenie w bardzo krótkim 
czasie rozkładu pól chmur, wy 
stepujących nad dużym obsza 
rem, pozwala też rozróżnić 
poszczególne ich rodzaje, okreś 
lić wysokość oraz ustalić pro 
cesy fizyczne występujące w 
atmosferze ziemskiej, które 
decydują o rozwoju dane^ 
tynu nopody. Poza tvm umożl? 
wia dokładne określenie reio- 
nćw zn^dniarwch sie nod dzir
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Gorąco w
dostawach krajowego przemy 
słu.

Można więc liczyć obecnie, 
że w połowie bieżącego roku 
będą już pierwsze efekty z 
kilku hektarów nowej po­
wierzchni produkcyjnej. Do 
końca 1976 r. nowy „Polar” 
ma osiągnąć rocznie 760 tys. 
lodówek oraz 250 tys. pralek 
automatycznych. Do tego doj­
dzie jeszcze 120 tys. wspomnia 
nych już lodówek z oddziału 
w Żaganiu.

Ważny jest jednak również 
skok jakościowy. Z tą samą 
firmą jugosłowiańską „Goren- 
je”, z którą współdziała się w 
produkcji pralek; zawarto u- 
mowę na zakup technologii 
produkcji nowej rodziny lodó­
wek. Mają to być bardzo no­
woczesne lodówki sprężarko­
we o pojemnościach od 135 do 
280 litrów. Prócz tego monto­
wać się będzie także lodówki 
absorpcyjne rodzimej konstruk 
cji o pojemności 60 i 110 li­
trów.

Nowy „Polar” wytwarzać 
będzie ten nowoczesny sprzęt 
również w sposób nowoczes­
ny. Wytwórnia ma być w peł 
ni zmechanizowana, cały trans 
port wewnętrzny odbywać się 
będzie na ciągnących się 7 
kilometrów transporterach, a 
montaż również na ruchomych 
taśmach. Termin rozruchu, 
przewidziany na koniec maja, 
będzie więc w warunkach Za 
krzowa operacją niezwykle 
skomplikowaną i chyba war­
to, aby wszyscy, którzy będą 
mieli udział w tym wielkim 
wysiłku, wykonali swe zada­
nia w terminie.

Chodzi zarówno o przedsię­
biorstwa budowlane, jak i 
dostawców urządzeń z kraju, a 
jest ich wielu. Między innymi 
Zakłady Urządzeń Galwanicz­
nych i Lakierniczych w Wielu 
niu zwiększyły tempo przygo­
towań związanych z dostawą 
nowoczesnej lakierni. Oparta 
na metodzie elektrostatycznej 
zapewni znacznie niższą pra­
cochłonność, a także niższe o 
około 30 procent zużycie 
kieru.

Jeśli dodać, że w tych 
runkach załoga „Polaru” 

ła­

wa- 
za-

deklarowała w odpowiedzi na 
list I sekretarza KC partii i 
premiera zwiększenie produk­
cji o 6 tys. lodówek — trzeba 
ten wysiłek docenić.

Tak więc już wkrótce moż­
na będzie liczyć zarówno na 
postęp ilościowy, jak i jakoś­
ciowy. Być może, zgodnie z za 
powiedzią kierowników fabry
ki po 
ności 
liczyć 
trzeb

uzyskaniu pełnej zdol- 
produkcyjnej można 
na zaspokojenie po- 

rynku krajowego. Spo-
dziewać się jednak trzeba dal 
szego wzrostu popytp; szacu­
je się bowiem, że w roku 1980 
-.apotrzebowanie krajowe osiąg 
nie co najmniej półtora milio 
na lodówek, a zapotrzebowa­
nie eksporterów co najmniej

Bawią i uczą
Duże zainteresowanie wśród 
zwiedzających i wśród han­
dlowców wzbudziła targowa 
ekspozycja zabawek. Jest to 
zrozumiale. Młoda klientela 
staje się coraz wybredniejsza 
a zabawki coraz częściej,
prócz dostarczania dzieciom 
radości, spełniają także okre 
ślone zadania dydaktyczne. 
Najbardziej poszukiwane są 
tzw. zabawki politechniczne. 
Niestety, nie ma chętnych do 
podejmowania ich produkcji. 
Z zadaniem znalezienia pro­
ducentów w tej branży przyje 

chała na Targi Centralna Skład 
nica Harcerska. Jej starania 
nie dały jednak spodziewa­

nych rezultatów.
Na zdjęciu: ekspozycja za­
bawek spółdzielczości pracy.

Fot. — H. Kamza

Polarze"
pół miliona. Możliwości pro­
dukcyjne „Polaru” będą mo­
gły zaspokoić niespełna poło­
wę tego zapotrzebowania. Na­
wet jeśli dodać do tego prze­
szło ćwierć miliona lodówek, 
wytwarzanych przez pozosta­
łych producentów, a więc „Si 
lesię” i Czarną Białostocką —■ 
znowu liczyć się trzeba będzie 
z koniecznością wypełnienia 
luki. Podobnie automatów 
pralniczych dla kraju potrze­
ba będzie za 5 lat około 
tys. sztuk, a „Polar” może 
starczyć zaledwie połowę.

Te wyliczenia i szacunki 

550 
do-

wy
nikają z dzisiejszych prognoz 
popytu i możliwości podaży, 
ale chyba już teraz — przystę 
pując do programu rozbudowy 
całego przemysłu maszynowe­
go — trzeba tak planować, 
aby przestał nam grozić brak 
lodówek na rynku.

Jeszcze bardziej od spraw 
ilościowych, absorbować po­
winny naszych producentów 
kwestie jakościowe. Już obec­
nie w zakładzie można oglądać 
wystawę nowych opracowań 
(niestety, tylko w postaci ma­
kiet) lodówek, o których ma­
rzy wiele gospodyń domo­
wych. Są to bowiem konstruk 
cje przewidujące połączenie 
dzisiejszych chłodziarek z ko­
morami do zamrażania, w 
których w temperaturze ok. 
minusa 20 st. można przecho­
wywać żywność przez dłuższy 
czas. Takich chłodziarko-za­
mrażarek dotychczas w kraju 
się nie wytwarza. Wizja no­
wej rodziny lodówek, opraco­
wywanych przez konstrukto­
rów w zakrzowskim „Polarze” 
zasługuje na uwagę ze wzglę­
du na duży stopień normaliza 
cji i typizacji elementów. Na 
podstawie bowiem w zasadzie 
pięciu stypizowanych wyro­
bów zamierza się uzyskać aż 
40 różnych kombinacji części 
chłodzącej i zamrażającej o 
różnych proporcjach wielko­
ści, zależnie od zamówień 
klientów.

Czy ten program, który dzi 
siaj wydaje się zaledwie marze 
niem, jest jednak tak bardzo 
odległy? Czy nie sprawdzą się 
przewidywania tych, którzy 
twierdzą, że trzeba go będzie 
realizować znacznie wcześniej 
niż przewiduje się to dzisiaj? 
Fabryka w Zakrzowie poradzi 
sobie jednak — sądząc z do­
tychczasowych doświadczeń — 
z nową skalą produkcji i no­
wymi problemami techniczny 
mi. Swój optymizm mogą opie 
rać na fakcie, że okres osią­
gania projektowej zdolności 
produkcyjnej 1 miliona lodó­
wek i pralek dzięki jednoczes 
nemu prowadzeniu inwestycji 
i uruchamianiu nowej produk 
cji, trwać bedzie zamiast 18 
miesięcy nie dłużej niż jeden 
rok.

MARCIN RYBAK
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Coraz mniej tajemnic
Dokończenie ze str. 3 

łaniem frontów atmosferycz­
nych, a także typów i rozmia 
rów zaburzeń atmosfery.

— Dlaczego jednak przy tak 
doskonałym systemie progno­
zowania zdarzają się niekiedy 
pomyłki telewizyjnej Chmur­
ki?

— Niedoskonałość niektó­
rych prognoz polega na braku 
dokładnego rozeznania tego, 
co dzieje się nad Atlantykiem. 
Jeśli w Europie stacje meteo­
rologiczne znajdują się śred­
nio co 70 kilometrów, to nad 
Atlantykiem odległość ta 
zwiększa się do 1000 kilome-

SKR z Rakoniewic 
zwiększa produkcję
Spółdzielnia Kółek Rolni­

czych w Rakoniewicach (pow. 
Wolsztyn) należy do prężnie 
rozwijających się przedsię­
biorstw. Świadczą o tym coraz 
lepsze wyniki produkcyjne; 
jej specjalistyczne gospodar­
stwa szczycą się wysokimi 
plonami zbóż, okopowych, pa­
stewnych, dzięki czemu moż­
na planować dalszy rozwoj po 
głowią. Sprzyjać temu będzie 
także nowa bokaciarnia, któ- 
rei obiekty mają stanąć w tym 
roku.

Jedno z zespołowych gospo 
darstw rolnych w Goździnie 
— jak już informowaliśmy — 
zostało zwycięzcą we współza 
wodnictwie między tymi gos­
podarstwami w woj. poznań­
skim za rok ubiegły.

Zachęceni pomyślnymi per­
spektywami, kółkowi spółdziel 
cy, zobowiązali się do zwięk­
szenia produkcji i wyproduko 
wania w tym roku żywca 
wartości 1 miliona złotych, w 
tym 95 ton mięsa wołowego, 
czyli o 10 ton więcej, niż w 
roku ubiegłvm. Dążą też do 
tego aby plony zbóż w ich 
gospodarstwach były o 2 kwin 
tale wyższe, a rzepak o 1 kwin 
tal. (zd)

Zapowiedź otwarcia 
Kanału Sueskiego

Ambasador Egiptu w W. Bryta­
nii oświadczył, ie Kamał Sueski 
mógłby zostać otwarty przed lip- 
cem br. gdyby do tego czasu o- 
siągnięto porozumienie w sprawie 
uregulowania konfliktu blisko­
wschodniego. Przez Kanał Sueski 
będzie mogło po otwarciu przepły­
wać codziennie 75 statków o łącz­
nej ładowności 2,7 min ton. 

HUMOR I SATYRA

trów. Stąd bywa, że front at­
mosferyczny znajduje się poza 
zasięgiem stacji obserwacyj­
nych. Przy dużych prędkoś­
ciach przenoszenia się chmur, 
szybko znajdą się one nad kon 
tynentem i spowodują nieprze 
widziane zmiany pogody. My­
ślę jednak, że pomyłek tych 
będzie coraz mniej, głównie 
dzięki stosowaniu przez służ­
by meteorologiczne coraz now 
szych metod. Współpracujące 
służby meteorologiczne woj­
skowe i cywilne wypracowują 
coraz doskonalsze formy próg 
nozowania. Mają one bardzo 
ważne znaczenie dla wszyst- 
’-;ch dziedzin życia. Od nich 
zależy bezpieczeństwo lotów, 
">lony w rolnictwie, zmniejsza 
nie rozmiarów klęsk żywioło 
wych, a nawet rytm naszej 
macy i wypoczynku.

O tych sprawach będą mó­
wili przedstawiciele krajów 
socjalistycznych na naradzie, 
która odbywa się w Weimarze 
od 17 do 27 marca. Postaramy 
się zaznaczyć tam również i 
wkład Polski w pokojowe wy 
korzystanie wiedzy meteorolo 
licznej.

JERZY KNAPIK

POWROTY NIELETNICH
Dokończenie ze str. 3 

także w pracy i nie protesto­
wałbym gdyby mnie skierowa 
no do brygady mieszanej. Ale 

'kiedy jeden mężczyzna pracu 
je z 9 babkami jest to jakby 
ujma dla męskiego honoru. 
Myślę, że bardzo chciał wyka 
zać swoją wyższość nad kole 
żankami, a ponieważ trudno

Nie znana jest ostatnia 
wola A. Onassisa

We wtorek 69-letni multimilio- 
ner grecki, Arystoteles Onassis, 
zmarły w ubiegłą sobotę na bron 
chitowe zapalenie płuc, został po­
chowany na swej prywatnej skali 
stej wysepce, Skorpios, obok je­
dynego syna Aleksandrosa, który 
w styczniu 1973 zginął mając 24 
lata, w wypadku lotniczym. Więk­
szą część fortuny Onassisa, oce­
nianej na 800 . min dolarów, odzie 
dziczy jego córka, Christina, a 25 
procent żona, Jacqueline, z którą 
wziął ślub w 19C8 roku.

Majątek Onassisa nie został je­
szcze całkowicie oszacowany. 
Nie jest także znana jego ostat­
nia wola. Wykonaniem testamen­
tu zajmą się doradcy prawni Ona­
ssisa. (PAP)

— Czy ma pan ko­
szulkę z napisem 
„Superman" w ma­

łym rozmiarze?

F. J. Strauss rozmawiał 
w Pekinie o dostawach 
sprzętu wojskowego?
Organ Niemieckiej Partii Ko­

munistycznej, „Unsere Zeit”, po 
wołując się na poufny protokół 
z posiedzenia grupki roboczej do 
spraw finansów i gospodarki CSU 
z końca lutego br., pisze, że nrze 
wodniczący CSU, Franz Josef Stra 
uss, podczas pobytu w Chinach, w 
rozmowach z premierem Czou En- 
lajem i innymi przedstawicielami 
ChRU poruszał m. in. sprawy u- 
działu koncernów zachodnionie- 
mieckich Messer — Schmitt — Boi 
kow — Bloohm (MBB) i Siemens 
— w zbrojeniach ChRL.

„Unsere Zeit” stwierdza, że głów 
nym mówcą na posiedzeniu grupy 
roboczej był naczelny redaktor 
„Bayernkurier” Wolfgang Horla- 
cher, który towarzyszył Straussowi 
w podróży do Pekinu. Powiedział 
on. że Chiny pod. względem mili 
tarnym, ekonomicznym i nauko­
wym sa opóźnione o 20 do 30 lat 
i w związku z tym „stanowią dla 
nas nadzwyczaj szerokie pole dzia 
łania”. Jest pewne, że przy pomocy 
MBB i Siemensa Chińczycy mogli­
by unowocześnić swe uzbrojenie.

Uczestnicy spotkania CSU przy­
jęli wypowiedzi Horlachera jako 
oznakę, że zarówno w kierow­
nictwie pekińskim, jak i w kie­
rownictwie koncernów zbrojenio­
wych RFN istnieje zainteresowa­
nie współpracą. (PAP)

było osiągnąć to w pracy, za 
czął lekceważyć dyscyplinę...

_  777

— W ten sposób, wyróżniał 
się w brygadzie. Dziewczęta by 
ły bardzo zdyscyplinowane, on 
— nie i uchodziło mu to bez­
karnie więc mógł się czuć choj 
rakiem...

— Przekonał mnie pan, że 
skierowanie Andrzeja do bry 
gady kobiecej było błędem psy 
chologicznym — kończy dzien­
nikarz. Przypomina mu się, że 
niedawno czytał: wychowawcy 
trudnej młodzieży wiedzą, iż 
często nawet jeden, drobny 
błąd decyduje o „przegraniu” 
sprawy. Słuszne to stwierdzę 
nie niezbyt jednak pasuje do 
nieudanej próby powrotu 
Andrzeja do społeczeństwa. Po 
pełniono bowiem niejeden 
błąd...

MICHAŁ ŁUCZAK

B. Streisand zaskoczyła 
królową brytyjską

Na londyńskiej premierze fil­
mu „Funny Lady” doszło niedaw­
no do spotkania znanej amerykań 
skiej aktorki i śpiewaczki Barbry 
Streisand i królowej brytyjskiej 
Elżbiety II. W czasie niewinnej 
rozmowy aktorka niespodziewanie 
„zastrzeliła” królową brytyjskr 
następującym pytaniem: „Wasza 
królewska wysokość, dlaczego ko 
biety przy podawaniu jej ręki mu 
szą mieć rękawiczki a mężczyźni 
są zwolnieni z tego obowiązku?” 
Królowa w pierwszej chwili nie 
wiedziała co odpowiedzieć, zapew 
ne dlatego, że z okazji takich 
spotkań głównie ona zadawała py 
tania.

Po zastanowieniu się królowa El­
żbieta odpowiedziała, że prawdę 
mówiąc nie wie, ale przypuszcza, 
iż wypływa to z tradycji. Barbra 
Streisand nie była usatysfakcjono 
wana odpowiedzią królowej...

PAP

St. Etienne — Ruch Chorzów 2:0 (1:0)

Półfinały europejskich pucharów 
. bez polskich piłkarzy

Na stadionie Geoffroy — Guichard w St. Etienne rozegrano 
w środę rewanżowy, ćwierćfinałowy mecz Pucharu Europy St. | 
Etienne — Ruch Chorzów. i

Drużyny rozpoczęły mecz w 
składach:

Ruch: Czaja — Bajger, Ostafiń- 
ski, Wyrobek, Drzewiecki, Bon, 
Maszczyk, Bula, Marx, Chojnacki, 
Kopicera.

St. Etienne: Curkovic — Jan- 
vion, Piazza, Lopez, Farison, Lar- 
que, Bathensy. Synaaghel, Pa­
trick, Revelli, Triantafilos, Harve 
Revelli.

Sędzią głównym był Sandor 
Tetri (Węgry).

Piłkarze Ruchu Chorzów zosta­
li wyeliminowani. Mistrz Polski 
przegrał w St. Etienne 0:2 (0:1). 
Ponieważ w Chorzowie Polacy 
wygrali tylko 3:2, do półfinału 
awansował zespół francuski. Bram 
ki dla gospodarzy w środowym 
pojedynku strzelili: Janvion w 3 
min. i Herve Revelli z rzutu kar 
nego w 85 min.

Zmiany w składach: Ruch: w 
65 min. Beniger za Marxa, w 80 
min. Malcher za Wyrobka. St. 
Ftienne: w 74 min. Merchadier za 
Janviona, w 89 min. Sarra-Mag- 
na za Patricka Revelli.

Żółte kartki otrzymali: Drze­
wiecki w 82 min. i Ostafiński w 
89‘ min.

KLUBOWY PUCHAR EUROPY
Anderlecht Bruksela — Leeds 

United 0:1 (0:3). (tłustym drukiem 
podajemy nazwę zespołu, który 
awansował do półfinału, a w na 
wiasie wynik pierwszego spotka­
nia).

Ararat Erewan — Bayern Mo­
nachium 1:0 (0:2).

Już wcześniej do półfinału KPE 
awansowała Barcelona wygrywa­
jąc dwukrotnie z Aatvidaberg 2:0 
i 3:0.

Sprzedaż biletów także w sobotę

Karwecki, Jakćbczak 
i Gut w meczu z USA?

Za niespełna tydzień, w środę 26 
bm„ odbędzie się w Poznaniu mię 
dzypaństwowy mecz piłkarski Pol­
ska — USA. Zainteresowanie tym 
spotkaniem rośnie z każdym 
dniem. Dlatego działacze piłkar­
scy Poznania postanowili, że rów­
nież w wolną od pracy sobotę, 22 
hm. będzie prowadzona przedsprze 
daż biletów na mecz Polska — 
USA w siedzibie Sekcji Piłki 
Nożnej WFS (ul. Wrocławska 5) 
w godz. 8—13. Wśród 18 zawodni­
ków USA. którzy wystąpią w na- 
izym mieście spotkać można tak- 
-e nazwisko polskie. A oto skład 
-irużyny amerykańskiej opartej 
głównie na graczach zawodowej 
ligi Ameryki Północnej: Bob Rig- 
by i Mikę Ivanov (bramkarze); 
Werner Roth, Buzz Demling, Alan 
Hamlyn i Bob Smith (obrońcy); 
Tom Gelati, Barry Barto, Hank 
Liotard, Dabe d’Errico, Charles 
McCully, Artie Robestoff,' Kyle 
Rotę, Dan Counce, Pat Mobride, 
Paul Scurti, Joseph 'Fink i Andy 
Rymarczyk (rozgrywający i na­
pastnicy). Trenerem zespołu jest 
Al Miller.

Ze strony polskiej wystąpią nie­
mal wszyscy najlepsi piłkarze. 
Nie zabraknie wśród nich zawod­
ników poznańskiego Lecha. .Tak 
się dowiadujemy w bramce ma za 
grać Karwecki a w pomocy Ja- 
kóbczak. Być może wystąpi także 
Gut. Sądzimy, że poznańska pu­
bliczność, która dość rzadko ma 
okazję oglądania międzypaństwo­
wych spotkań poza ekranami te­
lewizorów. szczelnie wypełni w 
środę stadion Warty im. 22 Lipca.

(ad)

PUCHAR 
ZDOBYWCÓW PUCHARÓW

Crvena Zvezda Belgrad — Real 
Madryt 2:0 (0:2).

Ferencvaros — Malmoe FF 1:1 
(3:1).

Dynamo Kijów — Bursaspor 
(Turcja) 2:0 (1:0).

PUCHAR UEFA
Twente Entschede — Veleż Mostar 

2:0 (0:1).
Hamburger SV — Juventus Tu­

ryn 0:0 (0:2).
FC Amsterdam — FC Koeln 2:3 

(1:5).
Borussia Moenchengladbach — 

Banik Ostrawa 3:1 (1:0).

ROW II 
wyeliminowany 

z Pucharu Polski
Piłkarze ROW-u II rewelacja 

Pucharu Polski zostali... wy­
eliminowani z rozgrywek pu­
charowych. Nie chodzi jednak 
ł rozgrywki pucharowe 1974/75, 
lecz o nową edycję rozgrywek, 
w której ROW II przegrał w 
minioną niedzielę z Naprzodem 
Rydułtowy 0:2 (0:2). Tak więc 
autorzy największej sensacji w 
w historii pucharu, sami mu- 
sieli przeżyć gorycz porażki 
sportowej.

Porażka W. Fibaka 
w N. Jorku

W Madison Square Garden w No 
wym Jorku rozpoczął się między­
narodowy turniej tenisowy graczy 
niezależnych. W drugiej rundzie 
tego turnieju po bardzo zaciętej, 
2.5 godz. walce, Wojciech Fibak 
uległ rozstawionemu z nr 4. Jano- 
vi Kodesovi (CSRS) 6:7, 7:5, 4:6.

Udany występ poznańskich pływaków 
w halowych mistrzostwach Polski

Osiem nowych rekordów Polski seniorów oraz 15 juniorów i mło­
dzików przyniosły trzydniowe halowe pływackie mistrzostwa Polski 
w Opolu. Mistrzostwa wykazały, iż polscy pływacy uczynili krok 
naprzód, co przed zbliżającymi się poważnymi imprezami międzyna­
rodowymi napawa zadowoleniem.
Sympatyków pływania w Wiel- 

kopolsce ucieszy z pewnością fakt, 
iż wśród autorów najlepszych re­
zultatów nie zabrakło poznania­
ków, reprezentujących Lecha i 
Wartę Poznań oraz Włókniarza 
Kalisz. Przywieźli oni ogółem 9 
medali, w tym 2 złote, 6 srebr­
nych i 1 brązowy.

Wśród poznaniaków, co zapo­
wiadały już niedawne mistrzos­
twa okręgu, prym dzierżyli zawód 
nicy KKS Lech; wszyscy znaleźli 
się w finale silnie obsadzonych 
mistrzostw, bijąc własne rekor­
dy życiowe. Szczególnie wys?'t-> 
formę zademonstrował zdo­
bywca złotego i srebrnego 
medalu oraz tytułu mistrza 
Polski na dystansie 200 me­
trów stylem klasycznym — Ce­
zary Smiglak. Drugi na mecie 
Andrzej Spławiński uległ Srńigla- 
kowi aż o 6 sekund, zrewanżował 
mu się jednak na dystansie 100 
metrów klasycznym, ustanawiając 
nowy rekord Polski czasem 1.06,4 
min. Wynik ten uznano za najlep 
szy rezultat opolskich mistrzostw, 
a warto dodać, iż także Smiglak

Biegi przełajowe 
znowu popularne

Biegi przełajowe, które stały się 
„przedsionkiem do stawy" wielu 
sławnych sportowców, znowu prze 
żywajq swój renesans. Sami mo­
gliśmy się o tym przekonać w 
minioną niedzielę, kiedy to w 
zawodach o Memoriał Bronisła­
wa Szwarca uczestniczyło 450 
zawodniczek i zawodników. Po­
wyżej prezentujemy fragment bie­
gu głównego na 6 km, w którym 
startowało 52 biegaczy. Wśród 
grupy zawodników w środku z 
nr 480 Henryk Wasilewski z po­
znańskiego Orkanu — późniejszy 

zwycięzca.
Fot. — K. Przychodzie!

Hokejowe MŚ grupy B
NRD prowadzi

W środę, w szóstym dniu hoke- ' 
jowych mistrzostw świata grupy 
B rozgrywanych w Sapporo odby- | 
ły się dwa spotkania. W pierw­
szym Holandia przegrała ze Szwaj 
carią 3:4 (1:1, 0:1. 2:2), a drugim | 
meczu hokeiści NRD pokonali gład
ko Włochy 9:2 (1:1, 1:1, 7:9).
1. NRD 6:2 26—13
2. RFN 6:2 17—11
3. Japonia 5:3 15—11
4. Rumunia 4:4 15—14
5. Szwajcaria 4:4 14—16
6. Włochy 4:4 19—18
7. Jugosławia 3:5 12—18
8. Holandia 0:8 6—22

przepłynął dystans w czasie lep­
szym od poprzedniego rekordu. g

Lechita Ryszard Żugaj, wyrów­
nując na mistrzostwach okręgu 
rekord Polski należący do Dluci- 
ka z Wisły Kraków, stoczył z nim 
pasjonujący pojedynek na dystan 
sach 100 i 200 metrów stylem 
grzbietowym. Zugaj dwukrotnie 
uległ Dłucikowi, ustanawiając jed 
nak nowy rekord okręgu na dys­
tansie 200 metrów — 2.13,4, uzys­
kawszy srebrne medale.

Dwa tytuły wicemistrzowskie 
zdobyła rówmież Ewa Wender na 
dystansach 100 i 200 metrów 
grzbietowym, bijąc swe życiowe 
rekordy. Grażyna Cabaj z Warty 
zajęła 3 miejsce na dystansie 100 
metrów klasycznym, ulegając jed 
nak na 200 metrów jednej z naj­
młodszych uczestniczek, lechitce 
Ilonie Skrzypczak, która uplaso­
wała się na 4 pozycji.

Doskonale spisał się pływaircy 
delfinem Jerzy Czaplicki z War­
ty, zdobywając srebrny medal na 
dystansie 100 metrów oraz wy­
grywając bezkonkurencyjnie na 
200 metrów, (ask)

Praca O Nauka
Fryzjerka damsko-męska 
potrzebna zaraz. Szew­
ska 14. 4920g

Przyjmę do pracy rodzinę 
bezdzietną lub dwóch pra 
cewników starszych do 
rolnictwa. Stanisław Tam 
borski, p-ta Włostowo, 
pow. Śrem. 4214g

Małżeństwo poszukuje do 
zorstwa z mieszkaniem. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 4931g.

Murarza tynkarza. po­
mocnika na stałe prace 
przyimę. Poznań. / Pol­
ska 52. 5017g

Kupno 0 Sprzedaż
Płaskorzeźby metalówe — 
kupię. Biskup, 61-200 Wol­
sztyn, 1 Maja 14./ 295p

STRONA

GŁOS - 20 Ul 1975

Dzielnicowy Zarząd Służby Zdrowia 
i Opieki Społecznej Poznań - Wilda 

ulica Dzierżyńskiego 149, 
zawiadamia, że z dniem 22 marca br- 
zostają zmienione numery telefonów: 
33-08-51, 33-02-20, 33-30-22, 33-32-06, 

33-32-07

NA NOWY NUMER CENTRALI: 
33-20-41.

1886-K1

Sprzedam przyczepę ciąg­
nikową, wywrotkę, reje­
strowaną. Szdmigalski — 
Goździków, poczta Rzgów, 
pow. Konin. 302p

Sprzedam korzystnie tele 
wizor i pralkę (Franię). 
Słowackiego 36 m 4 tel. 
424-05 od 17, 4909g

Sprzedam stare meble, o- 
brazy, maszynę do Szycia 
Łąkowa 9 m 9. 4942g
Sprzedam tanio sypialnię. 
Poznań, Przybyszewskie­
go 52 m 3 . 5009g

Sprzedam ściętą topolę 
długości 8 m średnica 65 
cm tel. 609-68. 5040g

0 Samochody
Sprzedam Syrenę 102, stan 
dobry. Adres: Stanisław 
Kościelny, Tatary, 63-720 
Koźmin, pow. Krotoszyn. 

290p

Sprzedam Warszawę rok 
1967 z przyczepą bagażową 
Po remoncie silnika i ka 
roserii. Szamarzewskiego 
55 m 3. 4898g

Sprzedam Fiata 1500 fa­
brycznie nowego. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 4906g.

Sprzedam Skodę 1101, no­
wa tapicerka. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
4912g.
Sprzedam części VW — 
garbusa, farbę niebieski 
metalik. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 5021g.

0 Lokale
Sprzedam mieszkanie 3 
pokoje, kuchnią, wyłączo 
ne lub dom. Leszno, Mała 
Kościańska 5 m. 2. 293p

Pilnie kupię spółdzielcze 
M-2, M-3, względnie wy­
dzierżawię. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
4900g.

Miiłą, ustawną Kawalerkę 
spółdzielczą niedaleko Are 
ny zamienię na pokój (lub 
dwa) z kuchnią Warunki 
do omówienia. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 4907g,______  
Małżeństwo z dzieckiem 
członkowie spółdzielni po­
szukują pokoju z używał 
nością kuchni na okres 
dwóch lat. Oferty „Pra-

I sa”. Grunwaldzka 19 dla 
489’g.
Kupię w Poznaniu wyłą­
czone piętro willi lub 
4-pokojowe, luksusowe 
mieszkanie własnościowe. 
„Prasa”. Grunwaldzka 19. 
dla 4905g-

Małżeństwo poszukuje no 
koju możliwość fachowej 
opieki zdrowotnej. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 4904g.
Zamienię pokój kuchnia, 
łazienka, co nowe budów 
nictwo na większe na Os. 
Świerczewskiego względ­
nie Grunwald. Świt 
48b m 7. 4949g

0 Nieruchomości
Sprzedam dom użytkowy 
w Kościanie 150 m1, z c. o. 
wolny. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 4859g

Parcelę budowlaną 1700 m! 
— sprzedam. Szymczak — 
Witaszyce, Piaskowa 2, 
pow. Jarocin. z 2904g

Sprzedam gospodarstwo 
12 hektarów, ziemia dob­
ra, w jednyńt kawałku 
przy domu, zabudowania. 
Czesława Szankowska — 
Drobnin 17a, poczta Krze 
mieniewo, tel. 22, pow. 
Leszno. 292p

Kupię domek jednorodzin 
ny lub mieszkanie włas­
nościowe M-3 w Poznaniu 
do 300.000 zł. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
294p.
Pilnie sprzedam 3 morgi 
ziemi pod Poznaniem. Ma 
ciejewska, Komcmiki,
Kościelna L 494ig.

KOMBINAT PRZEMYSŁU KABLI 
„POLKABEL” w Krakowie,
PROSI SWOICH ODBIORCÓW

0 PRZYSPIESZENIE TERMINU ZWROTU
BĘBNÓW DREWNIANYCH 

po dostarczonych wyrobach.
Kombinat skUpuje również bębny po- 

chodzęnia krajawfego i z importu.
Szczegółowych informacji udzielają Dzia­

ły Zaopatrzenia Zakładów Kablowych w 
Krakowie, Bydgoszczy, Ożarowie, Będzinie 
i Załomiu.

Jednocześnie informuje, że w związku 
z Ograniczeniem przydziału tarcicy na bęb­
ny kablowe, w przyszłości nie będą 
uwzględniane prolongaty terminu zwrotu 
bębnów.

650-K2

1 Kupię domek z 0,5 do 2 
ha ziemi blisko Poznania. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 5168g.

■ Wydzierżawię — kupię 0,5 
f ha gruntu w Poznaniu lub 
okolicy. Oferty „Prasa”.

J Grunwaldzka 19 dla 5186g.

Dom mieszkalny ’ gospo­
darczy na działce 3840 m* 
koło Dopiewa, doskonale 
nadające się na ogrodnic­
two, zamienię na mieszka 
nie M-3 lub M-4. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 4943g.

0 Matrymonialne
Starsza, inteligentna, przy 
stojna — pozna pana z 
mieszkaniem. Cel matry­
monialny. Oferty (z dokła 
dną charakterystyką i naj 
chętniej ze zdjęciem) — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 299p.
Przystojna, 27-letnia, tech 
nik analityk, dobrze sy­
tuowana — pozna kaKva- 
lera, minimum średnie wy 
kształcenie. Cel matrymo 
nialny. Oferty „Prana” — 
Grunwaldzka 19 dla 297p.
Rozwiedziony, pracownik 
'umysłowy, lat 48, wzrost 
165 cm, szczupły, posiada 
jacy samochód, mieszka­
nie przy mieście nowiato 
wym pozna odpowiednia 
panią (może by# z dzie­
ckiem) zdecydc rżaną za­
mieszkać na prowincji. 
Oferty z fotografia mile 
widziane. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 4902g.
Poznam nania do lat 40 
interesująca się przyroda 
i turystyka. Cel matrymo 
nialny. Oferty „Prasa’^ 
Grunwaldzka 19 dla 4903^V
Pani lat 50. bezdzietna, z 
mieszkaniem pozna rellgłj 
nego wdowca do lat 60. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 5002g.

Kupię maszyny, narzędzia, 
ławy stolarskie. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 4936g.  
Sprzedam agregat i pa­
rowniki do zamrażalni o- 
raz kościarkę, cepówkę. 
Rawicz, tel. 621. 298p



ZŁOTA NIEDZIELA
POZNAŃSKI HANDEL ZAWIADAMIA, ŻE DNIA 23 MARCA 1975 R. T. J. W NIEDZIELĘ

DLA UMOŻLIWIENIA DOKONANIA ZAKUPÓW ŚWIĄTECZNYCH ORAZ 
ATRAKCYJNYCH UPOMINKÓW

CZYNNE BĘDĄ W GODZINACH OD 10.00 16.00
© wszystkie skiepy spożywcze w tym rybne, owocowo-warzywne, nabiałowe, piekarnicze, winno-cukiernicze, drobiarskie i gar­

mażeryjne — z wyjątkiem sklepów mięsnych oraz sklepów o obsadzie jedno- i dwuosobowej;
@ sklepy z artykułami przemysłowymi, domy towarowe w centrum miasta i na ciągach handlowych oraz kiermasz w hali nr 8 MTP.

2045-K1 Życzymy pomyślnych zakupów
Praca @ Nauka

potrzebna opiekunka do 
8-miesięcznego chłopca. 
Ul. Wolska 1/3 m. 28 —

Sprzedam Syrenę 105, bia 
łą, premia PKO. Poznań, 
Nowy Świat 2 m. 11.
_________________ 7298g DYŻURY POZNAŃSKICH PLACÓWEK USŁUGOWYCH

(Grunwald). 4686gpr

Zatrudnię elektryków lub 
pomocników do przyuczę 
nia w zawodzie. Tel. 463-20 
— godz. 17—19. 7044gpr

Syrenę 104 — sprzedam, 
stan dobry. Zgłoszenia — 
tel. 701-36, godz. 16—22.
______________ 6757g
Sprzedam Syrenę 102. Tel.
67-23-21. 7085g

w wolną sobotę, dnia 22. III br., „Złotą Niedzielę”, dnia 23. III br., w okresie przedświątecznym oraz

Fryzjerka potrzebna — po 
sada stała, możliwość za­
mieszkania, Poznań. Ofer­
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 7565g.

Svrenę 103, sprzedam. Teł.
755-82. 7739g

©

O Lokale

sobota, dnia 22
— pogotowie rtv 

godz. 10 do 18;
— Spółdz. Pracy

30. III i 31. III podczas 
marca 1975 r.

ZURT przy ul. Kramarskiej 18, od

,Teletechnika” przy ul. Słowiań-

Świąt Wielkanocnych,
„Teletechnika” przy ul. Cześnikowskiej 10 
godz. 9 do 16;

od

Potrzebna pomoc domowa 
— dochodząca lub na sta-
łe. Tel. 638-21. 7794g

Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Szczurków 
na, Poznań, al. Marcin­
kowskiego 2a, parter.

4939g

Zamienię pokój z kuch­
nią, samodzielne, 40 m2, 
Dębiec (c. o., wć, łazien­
ka) — na większe, samo­
dzielne, przynależnościa- 
mi. Warunki do uzgodnię 
nia. Stare budownictwo 
niewykluczone. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
di a 7297g.

skiej 22a, od godz. 9 do 16;
— „Polmozbyt” przy ul. Gorysława, od godz. 9
—- MPUS przy ul. Kazimierza Wielkiego, od 

do 15;
— zakład fotograficzny Spółdz. „Fotos” przy 

gowskiej 51, od godz. 9 do 13;

do 15;
godz. 9

Ul. GłO-

Przedmioty ścisłe, języki, 
pod opieką doświadczo­
nych pedagogów. Czerwo 
nej Armii 49 m. 32. Zgło­
szenia: godz. 19—20.

5410g

Kupno Sprzedaż

Dwupokojowe M-3. kwate 
runkowe, centralne ogrze 
wanie. ciepła wodb, bal­
kon. w Zielonej Górze — 
zamienię na mieszkanie w 
Poznaniu (może być sta­
re budownictwo). Oferty: 
Wiktor Knast, 65-562 Zie­
lona Góra, ul. Sucharskie
go 7 m. 2. 4547g

Kupię spawarkę transfor­
matorową, betoniarkę, wy 
ciągarkę, szlifierkę do la- 
strico, prostownik do ła­
dowania akumulatorów. 
Brodziński, Poznań, Stru-

Mieszkanie M2, własnościo 
we lub wyłączone — ku­
pię. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 5043g.

— Spółdz. Pracy „Czystość” — punkt przy ul. Kraszew­
skiego 14, od godz. 9 do 13;

— usługi pogrzebowe Spółdz. Pracy „Uniwersum” przy 
ul- Wielkiej 8, od godz. 8 do 18;

— zakłady fryzjerskie Spółdz. Pracy Fryzjersko-Kosmet. 
przy ul. ul. Czerwonej Armii 38, pl. Wolności 2, Czer­
wonej Armii Hotel „Lech”, Mielżyńskiego, Osiedle 
Wielkiego Października, Osiedle USO 14, Szamarzew­
skiego 1, Zwierzynieckiej 12, Kraszewskiego 9, 
Głogowskiej 96 i 98, Świt 34/36, Głogow*-^ 60 grun­
waldzkiej 13, Kasprzaka 3, Kasztanowej 5, Dzierżyń­
skiego 89, Dworcu Głównym, Starołęckiej 48 oraz na 
Os. Jagiellońskim (pawilon) — od godz. 7 do 22;

— prywatne zakłady fryzjerskie — od godz. 8 do 18;

©

sia 8 m. 5.
Bony PeKaO 
Tel. 639-56.

2288g 
kunię.

7723g

@ Nieruchomości

Akardeon Weltmeister 80- 
basowy, sprzedam. Kocha 
nowskiego 22 m. 6, po go-
dżinie. 15.
Sprzedam meble segmen­
towe, ciemne. Tel. 637-54,
godz. 17—18. 7190g
Sprzedam czarne miniatu 
rowe pudelki. Ratajczaka 
36 m. 2a, parter. 6760g

® Samochody

Sprzedam willkę, Dębiec, 
wolne mieszkanie, pckój 
z kuchnia, parcela 700 m2, 
możliwość budowy war­
sztatu. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 5453g
Sprzedam--działkę ogęedni 
cza o pow. 4.900 m* przy 
szosie asfaltowej; 8 km od 
śródmieścia Poznania, o- 
grodzona, studnia, bud. 
gospodarczo - mieszkalny 
o pow. 60 m*. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
5454g.

niedziela, dnia 23 marca 75 r. („Złota Niedziela”)
— pogotowie rtv ZURT przy ul. Kramarskiej 18 — od 

godz. 10 do 18;

— „Polmozbyt” przy ul. Tatrzańskiej — od godz. 9—15;
— MPUS przy ul. Kazimierza Wielkiego, od godz. 9—15;
— Spółdzielnia „Fotos” — punkt przy pl. Wolności 9— 

od godz- 9 do 13;
— Spółdz. Pracy „Czystość” — punkt przy ul. Kraszew­

skiego 14 — od godz. 9 do 13;
— usługi pogrzebowe Spółdz. Pr. „Uniwersum” przy 

ul. Wielkiej 8 — od godz. 8 do 18;
— wszystkie zakłady fryzjerskie Spółdz. Fryzjersko- 

Kosmet. w tym również prywatne — czynne będą w 
godzinach pracy placówek handlowych, tj. od godz. 
10 do godz. 16;

sobota, dnia 29 marca 1975 r.
— wszystkie punkty usługowe czynne będą bez przer­

wy obiadowej do godz. 16;
niedziela, dnia 30 marca 1975 r.
— pogotowie rtv ZURT przy ulicy Kramarskiej 18 — 

od godz. 10 do 18;
— MPUS przy ulicy Kazimierza Wielkiego — od godzi­

ny 9 do 15;
— Spółdz- „Fotos” przy pl. Wolności 9, przy St. Rynku 57 

— od godz. 15 do 20;
— usługi pogrzebowe przy ul. "Wielkiej 8 — od godzi­

ny 8 do 16;

poniedziałek, dnia 31 marca 1975 r.
— pogotowie rtv ZURT przy ulicy Kramarskiej 18 —- 

od godz. 10 do 18;
— „Polmozbyt” — placówka przy ul. Gorysława — od 

godz. 9 do 15;
— usługi pogrzebowe przy ul. Wielkiej 8 — od godzi­

ny 8 do 16;
— usługi fryzjerskie — Hotel Merkury, Polonez, Dom 

Usług (Czerwonej Armii), Dworzec Główny.
2121-K1

Szlifowanie cylindrów sa­
mochodowych, wałów kor 
bowych, dorab!anie tło­
ków — wykonuje Warsz­
tat Poznań, ul. Grodziska 
24 (silniki Warszaw, w je-
dnym dniu). 5595g

Sprzedam parter domu 
dwurodzinnego, z ogro­
dem, całość 1110 m2, cen­
trum Swarzędza, potrzeb­
ne do zamiany 2 pokoje 
z kuchnią, położone w 
Swarzędzu. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
5487g.

Różne
Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej. 
Poznań, Paderewskiego 1. 

5740g

Dnia 19 marca 1975 r. zmarła nasza najuko­
chańsza mamusia i babcia

HELENA SZYDŁO
Pogrzeb odbędzie się 22 bm. o godz. 12.15 na 

cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona

Os. Plewiska, ul. Polowa 2. 7978g Ul. Słoneczna 4.

Dnia 18 marca 1975 r. zmarł mój najdroższy 
maż, ukochany ojciec, teść i dziadek, przeżyw­
szy lat 73, śp.

FRANCISZEK STELMASZYK
Pogrzeb odbędzie się dnia 20 bm. o godz. 15.30 

na cmentarzu w Zabikowie.
W głębokim smutku pogrążona 

żona z rodziną
Luboń, ul. Okrzei 4. 7885g

Dnia 18 marca 1975 r. zmarła przeżywszy lat 70, 
śp.

LEOKADIA NOWICKA
z domu Bigdowska

Pogrzeb odbędzie się dnia 21 bm. o godz. 14.15 
na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w smutku

Ul. Grobla 19 m. 45. 7948g

Dnia 18 marca 1975 r. zmarła w wieku lat 72 
moja kochana żona, matka, teściowa i babcia

MARIA GEMBARSKA
z domu Szulc

Pogrzeb odbędzie się dnia 21 bm. o godz. 9.15 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
RODZINA

Ul. Dzierżyńskiego 90 m. 6. 7976g

Oddam w dzierżawę beto­
niarkę 150 1. Poznań, Wi-
śiana 22. 4444g

Sprzedam suknie ślubne, 
welony, nakrycia do 
chrztu. Długa 9. 4862g

Haftoplis — dawniej Myl­
na, obecnie Polna 15 — 
wykonuje hafty, plisy, 
overlock, dziurki, okręt- 
kę, mereżkę, paski, guzi-

Przewozy ciężarowe, po­
lecam. Poznań, ul. Skarb 
ka 18, tel. 67-91-38. 6418g

ki, .zatrzaski. 3978g

Bezpyłowe cyklinowanie 
parkietów. Tel. 609-80.

6040g

EKG wykonuję codzien­
nie godz. 15—20 w nie­
dzielę i święta godz. 8—20. 
Na życzenie również w do 
mu chorego. Wyniki w 
tym samym dniu. ul. Ma-

Szlifowanie cylindrów, re 
generacja wałów korbo-
wych Syrena, Wart-

łeckiego 33. 7457g

burg, Trabant, motocykle. 
Stanisław Makowski, Po­
znań (koło Botaniku) — 
Szczęsna 11, tel. 41-11-57.

6191g

Dnia 17 
opatrzony 
mąż, nasz

Pogrzeb 
z kaplicy

marca 1975 r. w wieku lat 80 zmarł, 
Sakramentami św., mój ukochany 

ojciec, teść i dziadek

JÓZEF LISOWSKI
odbędzie się dnia 21 bm. o godz. 12.30 
cmentarnej na Junikowie.

W żalu pogrążona

Ul. Dąbrowskiego 149. 7934g

Dnia 19 marca 1975 r. zmarła moja ukochana 
żona i niezapomniana matka

KRYSTYNA POPEK
z domu Kielińska

Pogrzeb odbędzie się dnia 22 bm. o godz. 10.30 
z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

Pogrążeni w smutku i żalu 
mąż z synem i rodzina

Ul. Bruna 28.
ŁJMI.IMW umili I IHH

Zona z córką i rodziną
7982g

Dnia 19 marca 1975 r. zmarł w wieku 70 lat 
nasz najdroższy mąż i ojciec, śp.

PIOTR KRAMER
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 22 bm. o go­

dzinie 10.15 na cmentarzu junikowskim.

7936g

tDnia 17 marca 1975 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św., w wieku 68 lat nasz naj­
droższy mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

WACŁAW GRZEŚKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 21 bm. o godz. 18.30 

na cmentarzu górczyńskim.
W głębokim smutku pogrążona

Ul. Sielska 12 m. 2. 7985g

tW dniu 18 marca 1975 r. zmarł nagle, na­
maszczony Olejami św., przeżywszy lat 68 
nasz drogi mąż, ojciec, teść, dziadek i brat, śp.

WŁADYSŁAW MIERZWIŃSKI |
mistrz rzeźnicki

Pogrzeb odbędzie się dnia 21 bm. o godz. 14 
na cmentarzu sołackim przy ul. Lutyckiej.

W smutku pogrążona

Ul. Kmieca 24. 7975g

+ Dnia 18 marca 1975 r. zmarła w Bogu, prze­
żywszy 92 lata nasza najdroższa mamusia 

i babcia, śp.

MARIA FRANCUZOWICZ
Pogrzeb odbędzie się w dniu 21 bm. o godzi­

nie 9.50 na cmentarzu junikowskim.
DZIECI

7981g

Dnia 18 marca 1975 r. zmarł przeżywszy 62 lata 
drogi nasz mąż, ojciec, zięć, szwagier i wujek

ANATOL ZUBKO
lekarz med.

Pogrzeb odbędzie się dnia 22 bm. o godz. 11.40 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona 
żona z synem i rodzina 

8001g

Dnia 19 marca 1975 r. zmarł w wieku 74 lat, 
opatrzonv Sakramentami św., nasz drogi ojciec, 
teść i dziadek, śp.

STANISŁAW BYLIŃSKI 
powstaniec wielkopolski, 

ppor. Ludowego Wojska Polskiego, 
ułan 15 pułku Ułanów Wielkopolskich, 

odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstań­
czym i Krzyżem Walecznych.

+ Dnia 18 marca 1975 r. zmarła, opatrzona Sa­
kramentami św.

Pogrzeb odbędzie się dnia 22 bm. o godz. 15 
na cmentarzu parafialnym w Naramowicach.

W smutku pogrążona

WANDA KALIŃSKA
pozostawiając w ciężkim smutku

siostry, brata, szwagra i rodzinę

Pogrzeb odbędzie się dnia 21 bm. o godz. 14 
na cmentarzu górczyńskim.

7904g

+ Dnia 18 marca 1975 r. zmarła, opatrzona Sa­
kramentami św., przeżywszy lat 73. nasza 

kochana matka, siostra, teściowa, babcia, pra­
babcia i ciocia

PELAGIA STALIŃSKA
z domu Kotlarczyk

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 22 bm. 
o godz. 10.50 na cmentarzu gróczyńskim.

Ul. Radosna 14.

Strapione 
córki z rodzina 

7930g

+ Dnia 18 marca 1975 r. zakończył w wieku 
lat 80 swoje pracowite życie, śp.

JÓZEF MAGDZIAREK
emeryt PKP

Pogrzeb odbędzie się dnia 21 bm. o godz. 10.30 
na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

7960g

TDnia 18 marca 1975 r. zmarła, opatrzona Sa­
kramentami św., nasza ukochana córka, sio­

stra i ciocia, śp.

JADWIGA RATAJCZAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 21 bm. o godz. 11.10 

na cmentarzu górczyńskim.
W smutku pogrążona 

matka z rodziną
Ul. Gwardii Ludowej 19 m. 26. 7958g

7986g

tDnia 18 marca 1975 r. zmarł nagle mój naj­
droższy mąż, ojciec, teść i dziadek, przeżyw­
szy lat 67

WIKTOR ŁOCHYŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 20 bm. 

o godz. 16 w Skórzewie.
W smutku pogrążona

Ul. Złotowska 9 m. 1.
Autobus z domu żałoby o godz. 15.30.

7913g

+ Dnia 17 marca 1975 r. zmarł po ciężkich cier­
pieniach, opatrzony Sakramentami św., mój

najdroższy mąż, ukochany 
dziuś, zięć, brat, szwagier, 
lat 55, śp.

BOLESŁAW
Pogrzeb odbędzie się 21 

cmentarzu junikowskim.
W głębokim

ojciec, teść, dzia- 
wujek, przeżywszy

THIEM
bm. o godz. 13.05 na

smutku pogrążona
żona z rodziną

Ul. Krysiewicza 5 m. 20. 7802gpr

tDnia 18 marca 1975 r. zmarła, namaszczona 
Olejami św., nasza ukochana mama, teścio­
wa, babcia i prababcia, przeżywszy 76 lat, śp.

HELENA HANTYS
z domu Balcerowska

Pogrzeb odbędzie się dnia 21 bm. o godz. 8.40 
na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

Ul. Hobolska 8 m. 2.
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Czwartek

Eufemii
Klaudii

Słońce: 5.44—17.53

g TEATRY j

OPERA — g. 19 „Tosca”.
MUZYCZNY — g. 19 „Noc w We 

necji”.
POLSKI — nieczynny.
NOWY — g. 19 „Jak wam się po 

doba”.
LALKI i AKTORA — nieczynny. 
KABARET „TEY” — nieczynny.

KI HA 3

KDF MUZA — g. 10, 12, 14, 16 
„Złota wdówka” (fr. 18 1.), g. 18, 
20.15 „Johny poszedł na wojnę” 
(USA 18 1.).

KDF PAŁACOWE — g. 16.30 
„Szczęśliwy człowiek” (jug. 15 1.), 
g. 19.30 — seans ZMS.

APOLLO — g 9.45. 13. 16.15, 19.45 
„Ziemia obiecana” (poi. 15 1.).

BAŁTYK — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 
20.15 „Pierwsza spokojna noc” 
(wł.-fr. 18 1.).

GONG — g. 9. 12.30, 16, 19.30 
„Ojciec chrzestny” (USA 18 1.).

GRUNWALD — g. 17 „Kłopoty z 
cnotą” (jug. 18 1.).

GWIAZDA — g. 10, 20 „Gdzie 
jest jubilat” (węg. 15 1.), g. 12, 14, 
16 18 „O wpół do jedenastej wie 
czór latem” (USA 18 1.1.

KOSMOS — g. 17.30. 20 „Znako­
mity piątek” (ang. 15 1.).

MALTA — g. 16 — s. zamkn., g. 
20 DKF „Malta” s. zamkn.

MINIATURKA — g. 16, 19 „Ży­
cie, miłość, śmierć” (fr. 18 1.).

OLIMPIA — g. 10, 12.30. 15, 17.30. 
20 „Porozmawiajmy o kobietach” 
(USA 18 1.).

OSIEDLE, PRZYJAŹŃ — nie­
czynne.

PANCERNIAK — g. 17, 19.30
„Rzeka płynie dla zakochanych” 
(radź. b. o.).

RIALTO — g. 10, 12, 14. 16, 18. 20 
„Urodziny Matyldy” (poi. 15 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15, 
17, 19.30 „Pułapka na generała” 
(jug. 15 1.).

SCALA — g. 15.45, 18, 20.15 „Ło­
buz” (fr. 15 1.).

TĘCZA — g. 17 „W imieniu na­
rodu włoskiego” (wł. 15 1.), g. 19 
„Tylko dla orłów” (ang. 15 1.).

WARTA — g. 10. 14 „Podwodna 
odyseja” (kanad. b.o.), g. 12 „Orzeł 
i reszka” (poi. 15 1.), g. 16, 18 
„Linia” (poi. 15 1.), g. 20 „Generał 
śpi na stojąco” (wł. 15 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 14.45, 16.45, 18.45 „Pan Hulot 
wśród samochodów” (fr. b.o.).

WILDA — g. 10, 12.30, 15.33, 18, 
20.15 „Człowiek w dziczy” (USA 15 
1.).

WRZOS (T.uboń) — g. 18 „Do­
wódca łodzi podwodnej” (radź, 
b. o.).

WRZOS (Mosina) — g. 15, 17, 
19.15 „Dom państwa Bories” (fr. 
b.o.).

FOTOPLASTIKON — g. 13—18 
„Monte Cassino”.

OGRÓD ZOOLOGICZNY ul. 
Zwierzyniecka g. 9—18, ul. Krań­
cowa — g. 10—17.

DYaEgJRY J

SZPITALE: interna, chirurgia, 
okulistyka, neurologia — ul. Wal­
ki Młodych 7; psychiatria — ul. 
Szpitalna 29'33: laryngologia — ul. 
Przybyszewskiego 49.

Pogotowie Ratunkowe dla m. 
Poznania, ul. Chełmońskiego 20 
— tel. 66-00-66; nagłe zachorowa­
nia i porady lekarskie — tel. 
63-735; wypadki uliczne i w miej­
scach publicznych — tel. 999.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Fłużbv Zdrowia (“1. 
Marcinkowskiego 21) — tel. 989 g. 
7—22.

Telefon Zaufania — 988 czynny 
całą dobę (dyżuruje lekarz psy­
chiatra).

Porady prawne z zakresu służ­
by zdrowia, spraw rentowych i 
prawa rodzinnego — tel. 980.

Miejska Lecznica dla Zwierząt 
(ul. Grunwaldzka 248), tel. 983 
g. 9—21 (w nocy nagłe wypadki).

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140. Dzierżyńskiego 
349, Głogowska 107/109, Główna 53, 
Mickiewicza 22, Mazowiecka 12, 
Kórnicka 24, Słowiańska, St?ro- 
łęcka 18, al. Marcinkowskiego 11 
(całą dobę).

PROGRAM I: 8.10 Mel. naszych 
przyjaciół; 8.35 Bydgoski konc. 
rozrywk.; 9.05 Dla klas III i IV 
(j. polski) ..Diabeł nie dziewczy­
na”: 9.30 Pieśni i tańce ludowe 
Kraju Rad; 10.08 Gdy człek w ta­
niec polski stanie; 10.30 „Romeo, 
Julia i mrok” fragm. (ostatni) 
pow. J. Otcenaska; 10.45 Jazzowa 
arystokracja ery swingu cz. IV — 
Duke Ellington i jego orkiestry:

AAałą panoramę XXX-lecia 
nazwano w Zespole Szkól 

Zawodowych nr 4 w Poznaniu 
przy ul. Rybaki 17 imprezę obra 
zującą dorobek tych popular­
nych w mieście szkół budowla­
nych. Ukończono kapitalny re­
mont starego budynku, dzięki 
pomocy zakładu opiekuńczego 
PPBP nr 1, dobudowano szereg 
sal lekcyjnych, pomieszczenia na 
szatnie. Szkoły przygotowują 
poszukiwanych fachowców na po 
znańskie budowy, (bg)

^zlonkowie ORMO z Jeżyc 
utworzyli przy Dzielnicowym 

Sztabie ORMO Klub Honoro­
wych Dawców Krwi. Skupia on 
78 członków i ma na swym kon 
cie blisko 78 litrów uzyskanej 
honorowo krwi. Do przodujących 
członków klubu należą: Fr. Bu­
kowiecki, K. Rygalski, J. Cieński, 
R. Pszeniczka, Cz. Wilarczyk, St. 
Plotkowiak. ORMO-wcy z Jeżyc

ODPOWIADAMY
Zbyszko N., Jeżyce. — W Polsce 

już w XVIII wieku powstały ma­
nufaktury, produkujące fajans. 
Obecnie najstarszym w kraju wy 
twórcą fajansu sa Włocławskie Za 
kłady Ceramiki Stołowej im. Re­
wolucji 1905 roku we Włocławku. 
Pierwsze wyroby fajansowe wy­
szły z Kujaw około 100 lat temu, 
tj. w 1873 roku. (808)

Wiktor K. — Podajemy treść 
zarządzenia nr 31 Ministra Łącz­
ności z dnia 28 czerwca 1974 r. 
(Dziennik Łączności nr 11 z dnia 
26. 08. 1974 r. poz. 80, § 1) w spra­
wie zwolnienia od opłat za używa 
nie odbiorników radiofonicznych 
i telewizyjnych oraz urządzeń od­
biorczych radiofonii przewodowej 
inwalidów wojennych i wojsko­
wych oraz inwalidów I grupy: 
§ 1.

22 MARCA — WOLNA SOBOTA 
WSZELKICH ZAKUPÓW PROSIMY DOKONAĆ DO PIĄTKU 
- W PIĄTEK 21 MARCA PRZEDŁUŻONY BęDZłE CZAS PRACY DO GODZINY 20.00 

WE WSZYSTKICH SKLEPACH SPOŻYWCZYCH ORAZ SKLEPACH Z ARTYKU­

ŁAMI PRZEMYSŁOWYMI NA TZW. CIĄGACH HANDLOWYCH I DOMACH 

J TOWAROWYCH W CENTRUM MIASTA.

; - W SOBOTę 22 MARCA CZYNNE BĘDĄ WSZYSTKIE SKLEPY PROWADZĄCE

SPRZEDAŻ MLEKA OD GODZINY 7.60-10.00.
: • \

2046-K1

POZNAŃSKI

planują kolejne akcje, które ma 
ją przynieść plon 15 000 milili- 
trów krwi. (I)

KJa ścianie tuż obok wej- 
* ’ ścia do supersamu przy ul. 

Słowiańskiej (Osiedle Przyjaź­
ni) — od dłuższego już czasu 
mieszkańcy Winograd wywieszają 
drobne ogłoszenia. Bywają dni, 
kiedy nagromadzi się wcale po­
kaźna liczba karteczek, z któ­
rych można wyczytać kto poszu 
kuje gosposi, komu zaginął pie 
sek itp. Niezbyt chwalebna to 
praktyka i wątpliwej jakości de­
koracja. (pik)

\A/? wtorek, w Domu Wetera-
* v na gościła grupa młodzie 

ży. Przedstawiła ona program 
artystyczny, składający się z pio 
senek i recytacji. Mieszkańcy na 
grodzili młodych wykonawców 
gorącymi oklaskami, (wj)

„Czwartek literacki11 1 2 * * * 6 * 11 
z Anną Kamieńską

11 Mozaika polskich melodii; 11.18 
Nie tylko dla kierowców; 11.30 Ko 
szalin na muzycznej antenie; 12.40 
Dom i my; 13 Motywy ludowe w 
twórczości B. Przybylskiego; 13.30 
Rytmy nastolatków: 14.05 Spotka­
nia z folklorem; 14.35 Muzyczne 
nowości z Hawany; 15.10 Muzyka 
na smyczki; 15.30 Estrada przyjaź­
ni; 16.10 Zespoły z Warszawy; 16.30 
Aktualności kulturalne; 16.35 „Me 
tamorfoza” — płyta Zespołu Iron 
Butterfly; 17 Radiokurier; 17.20 
Rytmostop; 17.40 Włoskie pieśni 
śpiewa Benjamino Gięli; 18 Muzy 
ka i Aktualności: 18.25 Nie tylko 
dla kierowców; 18.30 Przeboje non- 
stop; 19.15 Gwiazdy europejskich 
estrad; 19.45 Z księgarskich witryn; 
20 NURT „Leninowska koncepcja 
pokojowego współistnienia, próbie 
my i perspektywy realizacji” — 
aud. doc. dr. J. Pawłowicza; 20.20 
Gra 10 puzonów; 21 Koncert ży­
czeń; 21.35 Dźw. Plakat Reklamo­
wy: 21.50 Antonio Vivaldi inaczei: 
22.15 Piosenki na gitarze; 22.30 Mi 
łośnikom wielkiej planistyki; 23.10 
Dyskoteka przed północą.

STRONA

GŁOS - 20 HI 1975

1. „Zwalnia sie od opłat za uży 
wanie odbiorników radiofonicz­
nych i telewizyjnych oraz urzą­
dzeń odbiorczych radiofonii prze 
wodowej inwalidów I grupy, któ­
rych dochody, poza zaopatrzeniem 
pobieranym z funduszów publicz­
nych z tytułu zatrudnienia w nie 
pełnym wymiarze czasu pracy, 
nie przekraczają 750 zł miesięcznie.
2. Inwalidów wojennych i wojsko 
wych oraz niewidomych inwali­
dów zwalnia się od w.w. opłat bez 
względu na stan majątkowy.

§ 2. Zwolnienie od opłat następu 
ie po przedstawieniu (okazaniu)
dokumentów: 1. przez inwalidów 
wojennych i wojskowych — książ 
ki inwalidy wojennego lub woj­
skowego, wystawionej przez właś­
ciwy organ Zakładu Ubezpieczeń 
Społecznych; 2) przez inwalidów 
I grupy — a) decyzji ZUS lub 
PKP zawierającej postanowienie 
o uznaniu za inwalidę I grupy; b) 
oświadczenia na piśmie, że poza 
rentą nie posiadaja dochodu prze 
kraczającego 750 zł miesięcznie; 
3) przez niewidomych — legityma 
cji Polskiego Związku Niewido­
mych lub świadectwa lekarskiego 
wydanego przez komisię lekarską 
do snraw inwalidztwa lub zatrud­
nienia, stwierdzającego u niewido 
mego ostrość wzroku nie większą 
niż 0.15.

WIADOMOŚCI: 0.01, 1, 2. 3, 4, 5,
6, 8, 9, 10, 12.05, 15, 16, 19, 22, 23.

PROGRAM II: 8.35 Sprawy co­
dzienne; 9 Gra Arturo Benedetti- 
Michelangeli; 9.40 Tu Radio Mo­
skwa; 10 Kronika Kulturalna; 10.15 
Z. Turski: II Symfonia „Olimpij­
ska”; 10.40 Nie ma marginesu; 11 
Dla klas VI (historia) „O Kazimie 
rzu Pułaskim” opowieść starodaw 
na: 11.40 Choroby weneryczne na­
dal groźne; 11.50 Mel. z Kujaw; 
13 Jak być rodziną? — Praca w do 
mu; 13.20 T. Baird — 4 Pieśni na 
mezzosopran i ork. kameralna; 
13.35 „Stary Baglej” opow. W. 
Szereszowa; 14 Więcej, lepiej, ta­
niej; 14.15 Czas i ludzie — aud. 
kombatancka; 14.35 Bernhard Hen- 
rik Crusell: Kwartet klarnetowy 
Es-dur op. 2; 15 Program dla dziew 
cząt i chłopców; 15.40 Co się wam 
w tej audycji najbardziej podoba; 
16 Z mikrofonem przez trzy zmia­
ny; 17.25 Aud. ekonomiczna; 17.35 
Śpiewa Zespół „Swingle Singers”; 
17.55 Z cyklu: „Tematy pozornie 
nieaktualne” feL; 18.05 Piosenki i 
mel. estrady; 18.40 Magazyn Publi­
cystyki Naukowej; 19 Jajcęues 
Ibert: Trio na skrzypce, wiolon­
czelę i harfę; 19.15 Lekcja j. ro­
syjskiego; 19.30 Muzyka: 19.54 Ka­
rol Maria Weber: „Wolny strze­
lec” — opera; 22.45 Muzyka; 23 „Co 
piszą o muzyce?” — aud.; 23.20 Dy 
mitr Bortniański: 24 Koncert na

chór a cappella; 23.40 Maurice Ra- 
vel: Suita orkiestrowa „Ma Mere 
l’Oye”.

WIADOMOŚCI: 4.30, 5.30, 6.30,
7.33, 8.30, 11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 
23.30.

PROGRAM WŁASNY: 16.20 Cock 
taił mel. i piosenek; 16.55 Nowe 
brzmienie.

PROGRAM III: 8.05 Kiermasz 
płyt; 8.30 Co kto lubi; 9 „Noc bez 
brzasku” pow. Alistaira Mac Lea- 
na; 9.10 Zespół Fongraf; 9.30 Nasz 
rok 74; 9.45 Karol Szymanowski — 
„Maski”; 10.10 Sweet uwspółcześ­
niony; 10.35 „Agrupacion Musica” 
chór z Argentyny; 10.50 „I będzie 
miał dom” pow. J. S. Stawińskie­
go; 11 Gra zespół SBB: 11.20 Ży­
cie rodzinne — mag.; 11.50 Z kon 
certowych nagrań Louisa Arm­
stronga; 12.25 Za kierownicą; 13 
Dzień jak co dzień — mag.; 15.10
II koncert na grupę i ork. zespołu 
Depp Purple; 15.30 Pół żartem, pół 
serio; 15.40 Rozszyfrowujemy pio­
senki; 16.05 Na estradzie Old Me­
tropolitan Band; 16.15 Przebój za 
przebojem; 16.45 Nasz rok 75; 17.05 
„Noc bez brzasku” pow. Alistaira 
Mac Deana;. 17.15 Kiermasz płyt; 
17.40 Fotoplastikon; 18 Muzykobra 
nie; 18.30 Polityka dla wszystkich; 
18.45 Konsonanse i dysonanse — 
magazyn aktualności muzycznych; 
19.15 Książka tygodnia; 19.35 Mu­
zyczna poczta UKF; 20 „Z Rzeczy­

i magnetycznym; 14.30 — TTR — 
Uprawa roślin, 1. 28 — Zbiór i su­
szenie roślin motylkowych; 15 — 
Matematyka w szkole — Ułamki 
dziesiętne; 15.30 — Sportowy ma­
gazyn sprawozdawczy; 16.25 — Pro 
gram dnia; 16.30 — Dziennik (ko­
lor); 16.40 — Dla młodych widzów 
— Ekran z bratkiem (kolor); 17.40 
— Z siedmiu anten — Program 
public.; 18.15 — Z pola na rynek; 
18.35 — Przypominamy, radzimy; 
18.40 — Studio muzyki rozrywko­
wej nr 20t 19.15 — Reklama (ko­
lor); 19.20,— Dobranoc i Dziennik 
(kolor); 20.20 — „SOS” ser. film 
sens. prod. TVP ode. IV pt. „Fał­
szywy trop” (kolor); 21.15 — Czym 
żyje świat; 21.-55 — Program mu­
zyczny; 22.05 — Dwie strony me­
dalu; 22.45 Ą Dziennik (kolor); 
23 — Wiadom. sport.

PROGRAM II: 17.10 — Język ro­
syjski, 1. 21 — Kurs I stopnia; 17.40 
— Dla młodzieży — Delta (kolor); 
18.10 — Muzyczne impresje z Bu­
karesztu; 18.40 —Rumuńska Armia 
Ludowa; 19 — Kalejdoskop sporto 
wy; 19.20 — Dobranoc i Dziennik 
(kolor); 20.20 — Z cyklu: Ocalić od 
zapomnienia; 20.50 — Warszawska 
Jesień 74; 21.10 — 24 godziny (ko­
lor): 21.20 — Klub filmowy „Opęta 
nie” — fiu-i f-b. nrod. wł.; 23.20 — 
Język franc., 1. 38 — Kurs II stop­
nia.

Na kolejnym, poznańskim 
„czwartku literackim” w Miej 
skiej Bibliotece Publicznej im. 
E. Raczyńskiego przy pl. Wol 
ności 19, gościć będzie dzisiaj 
Anna Kamieńska — poetka, 
eseistka, i tłumaczka oraz autor 
ka wielu książek dla dzieci i 
młodzieży.

Spotkaniu, które rozpocznie 
się o godz. 18, towarzyszyć bę 
dzie przygotowana przez Bi­
bliotekę wystawa dorobku pi 
sarki oraz specjalne stoisko z 
jej książkami, zorganizowane 
przez Księgarnię Literacką 
„Domu Książki”, (kos)

Zapisy do 

szkoły muzycznej
Państwowa Podstawowa Szkoła 

Muzyczna nr 2 im. T. Szeligow- 
skiego ogłasza nabór uczniów na 
rok szkolny 1975 '76 do klasy pierw 
szej. Istnieje także możliwość przy 
jęcia uzdolnionych dzieci do klas 
starszych. Szkoła równolegle z 
nauczaniem w pionie ogólnokształ­
cącym — prowadzi naukę gry na: 
fortepianie, skrzypcach, akordeo­
nie, wiolonczeli, kontrabasie, al­
tówce, trąbce, perkusji i flecie. 
Warunkiem przyjęcia jest zdanie 
egzaminu wstępnego. Zanisy przyj 
muje i szczegółowych informacji 
udziela sekretariat szkoły — ul. 
Bydgoska 4 (Sró^ka) — tel. 745-26, 
codziennie w godz. 8—15. (w)

Litery PD 

w rejestracji 

miejskiej
W stosowanym obecnie sy­

stemie rejestracyjnym samo­
chodów, liczba kombinacji li­
terowych i cyfrowych jest sto 
sunkowo ograniczona i siłą 
rzeczy w większych ośrodkach 
miejskich trzeba wprowadzać 
dodatkowe litery, co z kolei 
powoduje pewien chaos.

Na przykład w Poznaniu wy 
korzystaliśmy już litery PM i 
to umieszczone zarówno przed 
czterocyfrowym numerem re­
jestracyjnym jak i za nim, li­
tery PI w tym samym ukła­
dzie oraz PV. Obecnie samo­
chody rejestrowane na terenie 
Poznania otrzymują tabliczki 
z literami PJ. Instytucje zaj­
mujące się tymi sprawami 
mają w zapasie jeszcze sporo 
numerów rejestracyjnych, na 
których widnieją litery PJ, ale 
orzy obecnym tempie rozwo­
ju motoryzacji, można się sno 
dziewać, że po pewnym czasie 
i one się wyczerpią.

Chcąc zabezpieczyć się na 
przyszłość Wydział Komunika 
cji Urzędu Miasta Poznania 
zarezerwował dla potrzeb przy 
szłych nabywców samochodów 
w stolicy Wielkopolski nową 
kombinację literowo-cyfrową, 
w której zawarte będą litery 
PD. Powinno to wystarczyć do 
momentu wprowadzenia w ży 
cie nowego systemu rejestra­
cyjnego o zasięgu ogólnopol­
skim. Nie znamy jeszcze szcze 
gółów, które opracowywane są 
obecnie w Ministerstwie Ko­
munikacji, wiadomo tylko, że 
nowy system będzie pojemniej 
szy, od dotychczas stosowane­
go, a więc można wprowadzić 
znacznie większą liczbę kombi 
nacji niż dotychczas. Nowe nu 
mery rejestracyjne mają 
oprócz cyfr zawierać również 
trzy litery, (s)

INFORMUJEMY
Dzisiaj: 0 Godz. 18 — spotkanie 

byłych więźniów Oświęcimia w 
DK Kolejarza. 0 Godz. 19 — spot­
kanie z W. Hańczą w „Empiku”, 
Ratajczaka 39.

Jutro: Koło Kolejarzy ZBoWiD 
urządza wycieczkę; zbiórka na Gó­
rze Przemysława o godz. 10.

pospolitej” o sprawach wielkich i 
małych; 20.25 „Elektryczna seria” 
Studia Jazzowego PR; 20.45 Lekcja 
j. niemieckiego; 21 Reminiscencje 
muzyczne — Garcia Lorca — poeta 
kompozytor i pianista; 21.50 W. A. 
Mozart „Idomeneo, król Krety”; 
22.08 Gwiazda siedmiu wieczorów 
— Shirley Bassey; 22.15 Powieść w 
wyd. dźw. „Lampart” Giuseppe To 
maso di Lampedusy; 22.45 Ballady 
Paula Simona; 23 Poeta stepów — 
Jan Śpiewak; 23.05 Laboratorium 
— mag.; 23.50 Gra Georghe Zamfir.

WIADOMOŚCI: 5. 6, 7. 8, 10.30, 
12.05, 15, 17, 19.30, 22.

< THmiziA ;
PROGRAM 1: 6.30 — TTR — Ję- 

zyk polski, 1. 13 — J. Parandow- 
ski — „Wieniec olimpijski”; 7 — 
TTR — Matematyka, 1. 20 — Wy­
rażenia algebraiczne; 8 — TV 
Kurs Informatyki — Sprzęt infor­
matyczny — cz. I i II; 10.05 — Z 
serii „SOS” — film sensacyjny prod. 
TVP — ode. 4 pt. „Fałszywy trop” 
(kolor); 11.05 — Dla szkół — Język 
polski — kl. VII — Stanisław Mo­
niuszko; 12 — Dla szkół — Język 
polski — kl. VIII — Ernest Hemin­
gway; 12.55 — Dla szkół — Język 
polski, kl. III—IV — Konstanty 
Ildefons Gałczyński; 13.45 — TTR — 
Fizyka, 1. 22 — Ruch cząsteczek na

Pierwsze zegary 
samoinkasujące w Poznaniu

Bez wątpienia nowość w zakresie usług parkingowych stanowić! 
będą importowane zegary samoinkasujące — tak zwane parko-1 
metry, których Poznań otrzyma niebawem 100 sztuk. Jak poinfor-i 
mowano nas w Usługowej Spółdzielni Inwalidów zostaną one za­
instalowane przy ul. Czerwonej Armii (wzdłuż ciągu handlowo- 
usługowego), Mielżyńskiego (od „okrąglaka’1 do płacu Młodej 
Gwardii) i Ratajczaka (na odcinku Czerwonej Armii - Chudoby), 

(pik)
Fot. — „Głoś ’

Nad listami Czytelników

A mury atakuje grzyb
Sprawa, z którą zwrócili 

się do „Głosu” miesz­
kańcy podwórzowego 

domu przy ul. Strzeleckiej 
31 a w Poznaniu, nie jest incy 
dentalna, bo wilgoć w piwni­
cach nie należy niestety, tć 
starym budownictwie do. wy­
jątków. Na ogół jednak admi 
nistracje takich kamienic sta­
rają się jakoś przeciwdziałać 
i zaradzić złu.

Skargę lokatorów z ul. 
Strzeleckiej 31 a można streś­
cić w następujących punktach: 
mimo telefonicznych interwen 
cji i próśb nikt z administra­
cji domu nie przybył by zba­
dać stan piwnic i stopień za­
wilgocenia murów, wpraw­
dzie w końcu pierwszej deka­
dy stycznia przyjechał wóz 
Straży Pożarnej i wypompo­
wano wodę z piwnicy, ale sta­
ło się to na wezwanie jedne­
go z lokatorów, zamiast admi 
nistracji domu. Gdy po dal­
szych długotrwałych deszczach 
znów zebrała się woda, a od­

ładowanych w polu elektrycznym 

woływanie się do administra­
cji nie przyniosło skutku, lo-! 
katorzy ponownie próbowali i 
wezwać Straż Pożarną, ale po! 
informowano ich, że zlecenie i 
na usunięcie wody musi wpły-i 
nąć z administracji. Tego dnia I 
gdy mieszkańcy zwrócili się 1 
do nas, poziom wody w piwni 
cach przewyższał pół metra. 
Jak w takich warunkach wy­
dostać z nich opał?

Skargę przekazaliśmy do Lo 
kalnego Zrzeszenia Właści­
cieli Nieruchomości na Sta-; 
rym Mieście, które admini-| 
struje domem przy ul. Strze- i 
leckiej 31 a. Z przysłanej nam 
odpowiedzi nie możefny być 
zadowoleni ani my, ani tym 
bardziej lokatorzy. Kierownik 
Eiiira Usłiig Administracji DÓ 
mów LZWN — Leon Fołtyn 
wyjaśnił w niej co prawda 
przyczyny gromadzenia się 
wody w piwnicach (długotrwa 
łe opady i występowanie wód 
gruntowych), podał też, iż 7 
oraz 9 i 31 stycznia „przystą­
piono do usuwania wody, tak | 
własnymi siłami, jak i po-1 
przez zlecenie- Poznańskiej Ko 
mendzie Straży Pożarnych”. 
Łączny koszt tych prac wy­
niósł 7 532 zł.

Zaniepokoiło nas jednak we 
wspomnianym piśmie następu 
jace zdanie: „Posesja przy ul. 
Strzeleckiej 31 a jest budyn­
kiem o niskiej dochodowości i 
tut. Zrzeszenie jako admini­
stracja domu nie posiada śród 
ków finansowych na dalsze 
prace”. I — jakby dla uspoko 
jenia: „(...) w ostatnim okresie 
poziom wody uległ znaczne­
mu obniżeniu”.

Czy z tej odpowiedzi ma wy 
nikać, że odtąd piwnice loka­
torów (którzy przecież p ł a- 
c ą czynsz), ich opał, ziem­
niaki itp., b°dn wyłącznie ska 
zane na łaskę i niełaską aur ■ 
oraz aktualnego poziomu wód 
gruntowych? A mury budyn­
ku mają dalej nasiąkać wo­
dą, zarastać grzybem i nisz­
czeć?

Przyjmując administrowa­
nie domem, Lokalne Zrzesze­
nie Właścicieli Nieruchomości 
wzięło przecież na siebie nie 
tylko obowiązek odbierania 
komornego, lecz również odpo 
wiedzialność za stan budyn­
ków i troskę o warunki mie­
szkaniowe ich lokatorów.

Odkładanie na później spra 
wy zapobiegania niszczeniu za 
budowań mieszkalnych jest 
nieopłacalne i z tych wzglę­
dów że prowadzi do wzrostu 
kosztów remontowych, w nie­
których zaś przypadkach — 
do zagrożenia stanu budyn­
ków i konieczności wykwate­
rowania z nich mieszkańców. 
Dlatego administracjom do­
mów nie wolno lekceważyć 
sygnałów o zalewaniu piwnic, 
(a także o przeciekaniu da­
chów). Uwaga ta dotyczy — 

obawiamy się — nie tylko ka 
nienicy przy ul. Strzeleckiej 
31 a w Poznaniu, i nie tylko 
’ okalnego Zrzeszenia Właści­
cieli Nieruchomości w poznań 
skiej dzielnicy Storę Miasto.
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